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Powrót
z Berlina
polskiej delegacji 
rządowej

WARSZAWA (PAP). 6 bm. 
(powróciła z Berlina do kraju 
delegacja rządowa PRL, któ 
ra brała udział w uroczystoś 
ciach z okazji 80 rocznicy uroi 
dżin Prezydenta NRD Wilhelj 
ma Piecka. Delegacji prze­
wodniczył — jak wiadomo — 
członek Biura Politycznego 
KC PZPR, przewodniczący 
Rady Państwa Aleksander 
Zawadzki.

Dalsza grupa
repatriantów 
z ZSRR
wróGiła do kraju

WARSZAWA (PAP). 6 bm. 
przybyła do kraju dalsza, 
886-osobowa, grupa repatrian 
tów ze Związku Radzieckie­
go-

Wśród przybyłych znajdu­
ją się m. in. górnicy, stocznio 
wey, wykwalifikowani robot 
nicy budowlani, różnych epe 
cjalności fachowcy z przemy 
słu metalurgicznego, robotni 
oy przemysłu drzewnego, le­
karze i nauczyciele.

Polsko-Iikańska
handlowaumowa

BEJRUT (PAP). Dnia 4bm. 
podpisana została w Bejrucie 
umowa handlowa i płatnicza 
między Polską a Libanem.

Polska eksportować bę­
dzie do Libanu maszyny, o- 
brabiarki, urządzenia prze­
mysłowe, ciągniki, wyroby 
walcowane, wyręby cerami­
czne, szkło, tkaniny i inne 
wyroby przemysłowe.

Import z Libanu obejmo­
wać będzie szereg takich su­
rowców, jak wcina, bawełna, 
fosfaty i ruda żelazna oraz, 
owoce cytrusowe, tytoń, oli-! zydont Brazylii 
wa i inne.

Techniku m Wychowania 
Fizycznego w Oliwie bę­
dzie największą i najbar­
dziej nowocześnie urządzo 
ną uczelnią wychowania, 
fizycznego typu średniego 
nie tylko w Polsce, ale t* 
całej Europie. Bloki, z któ 
rych jeden przeznaczony 
jest na szkołę, zaś diva po 
zastałe mieścić będą inter­
naty żeński i męski, są go 
towe iv stanie surowym. 
Ośrodek będzie posiadał Ą 
sale sportowe, krytą pły­
walnię, halę — połączone 
tunelem z budynkiem 
szkolnym. W przyszłym ro 
ku rozpoczną się prace 
zostępne przy budowie sta 
dionu, kortów tenisowych 
oo'az boisk do gier sporto­
wych. Budowa tego pięk­
nego obiektu zakończona 
zostanie w roku 1958, z 
tym jednak, że uczelnia 
będzie czynna już od dnia

1 września 1956 r.
Na zdjęciu: Fragment bu 
dowy Technikum Wycho­
wania Fizycznego w Oli­

wie.
CAF _ fot. Uklejewski

Kredyty 
na remonty 
mieszkań
zostały tu roku bież.
znacznie podwyższone

WARSZAWA (PAP). W ro­
ku bieżącym przewidziany 
jęst dalszy poważny wzrost 
kredytów na kapitalne re­
monty budynków mieszkał-

Statki " '
wychodzą
na Bałtyk

Wieczorem 5 bm. po blisko 
2-tygodniowym odpoczynku 
po połowach na kanale La 
Manche — wyszedł na łowis­
ka bałtyckie trawler rybac­
ki „Mały Wóz“.

Jest on pierwszą jednost­
ką „Dalmoru“, która w bież. 
roku wypłynęła na Morze 
Bałtyckie na przemysłowe 
połowy ryb. W najbliższych 
dniach na łowiska bałtyckie 
wyjdą z Gdyni dalsze traw­
lery „Merkury“, „Saturn’a“ 
i inne.

Pierwszy w br. rejs łow­
czy trawlera „Mały Wóz“ 
potrwa około 10 dni.

Pierwsza w Polsce
kopalnia piasków żelazistych

KIELCE (PAP). Od 1950 r. 
w wielu miejscowościach po 
wiatu Iłża, woj. kieleckie, czę 
ści staropolskiego zagłębia 
hutniczego, prowadzone są 
prace geologiczne ii pomiaro­
we znajdujących siętamwiel 
kich złóż piasków żelazistych. 
W wyniku tych prac, dobiega 
końca opracowanie dokumen 
tacji geologicznej, w oparciu 
o którą już w najbliższych la 
tach rozpocznie się budowa 
pierwszej w Polsce całkowi­
cie zmechanizowanej kopalni 
odkrywkowej piasków żelazi 
stych oraz zakładu wzbogacaj

Prezydent
Kubitschek 
przybył do USA

NOWY JORK (PAP). Pre- 
Kubitschek, 

który ma objąć funkcje z 
dniem 31 stycznia br., przy­
był do Stanów Zjednoczo­
nych z „nieoficjalną“ wizytą. 
Dnia 5 bm. Kubitschek od­
wiedził prezydenta Eisenho­
wera.

Prezydent Brazylii zamie­
rza również odwiedzić sze­
reg krajów europejskich.

Kia Scaid®
10 tys. mieszkańców
mamy Już
7 lekarzy

WARSZAWA (PAP), prze­
szło 2500 młodych lekarzy roz 
poczęło w roku ubiegłym pra 
cę w szpitalach, ośrodkach 
zdrowia, przychodniach i in­
nych placówkach lecznictwa 
otwartego i zamkniętego. Po 
nadto wielu absolwentów 
akademii medycznych skie­
rowano do kolejowej służby PEKIN (pap). Wychodzący 
Zdrowia, do lecznictwa woj-jW Tokio dziennik „Mainiciii" 
skowego, a także do zakła-jPisze o wynalezieniu przez gru-
dów D”zemvsłu ia’’naaceutve7 uczonych z japońskie^0 Pań- uow p^emysiu id.maoeuiycz jstWQ Q Urzędu. Rybołówstwa
nego.

W roku
i wsiach Polski rozpoczęło 
również pracę ok. 1300 leka­
rzy - stomatologów 1 przesz­
ło 700 farmaceutów.

Ogółem w ciągu Planu 6- 
letniego akademie medyczne 
opuściło przeszło 23 tys. ab-1 
Solwentów, w tym prawie 13 wiadomości, że doświadczenia

l.i.,.. . _____, ______ przeprowadzane za pomocą hy-tys. lekarzy medj cyny. Obec (]rOf0nu daiy doskonałe wynik.
nie na każde 10 tys mieszkań Łódź rybacka zaopatrzona w 
ców naszego kraju wypada 7 *;eu aparat wróciła z połowem
lekar/v łi BiAnuil 2-krntniP pięć razy większym od połowów lekarzy tJ. niemal & Krolnie i uzyskanych przez łodzie rybac-
więcej niż przed wojną. jkie nie posiadające hydrofonu.

nla ubogich rud. Budowa te­
go obiektu zakończona zosta­
nie w okresie Planu 5-letnie- 
So.

W celu zabezpieczenia od­
powiedniej ilości wody prze­
mysłowej dla zakładu projek 
tuje się m. In. rekonstrukcję 
i odbudowę w Brodach Iłżec­
kich zapory wodnej, zbudowa 
nej jeszcze według założeń 
Staszica,

Jak wykazały badania, za­
soby piasków źełazistych na 
tym terenie wystarczą do eks 
ploatacji na okres kilkudzie­
sięciu lat.

Obok kopalni i zakładu 
zbudowane zostanie dla zało 
gl osiedle mieszkaniowe, skła 
dające się m. in. z około 200 
jedno- i dwurodzinnych dom 
ków.

nych. Według wstępnych za­
łożeń wydatkuje się na ten 
cel w br. blisko 1.400 min. zł, 
tj. około 175 min, więcej, niż 
w roku ub.

Największe sumy przydzie

Rzqd PRL
uznał
niepodległość
Sudanu

WARSZAWA (PAP). W 
związku z ogłoszeniem niepo 
dległości Sudanu, charge d‘af 
faires a. i. PRL w Egipcie W.
Paszkowski przesłał rządowi 
sudańskiemu za pośrednic­
twem przedstawiciela Suda­
nu w Kairze notę zawiada­
miającą, iż rząd polski uzna 
je państwo Sudan.

* * ♦
WARSZAWA VPAP). Prze­

wodniczący Rady Państwa 
Aleksander Zawadzki wysto­
sował do przewodniczącego
Komitetu Suwerenności Su-leję tę podpisali prezydent 
danu depeszę następującej | Jugosławii Tito i premier

Rokowania
jedyną drogą
do rozwiązywania sporów
Wspólna 
deklaracja 
jugosłowiańsko - 
egipska

BELGRAD (PAP). Mini­
ster spraw zagranicznych Ju 
gosławii Koca Popovic od­
czytał na konferencji praso­
wej w Kairze 5 stycznia 
wspólną deklarację jugosło­
wiańsko - egipską. Deklara-

treści:
Do
Jego Ekscelencji 
Pana
Abdel Fattah El Maghrabi 
Przewodniczącego Komite­
tu Suwerenności Sudanu 

Chartum
Z okazji historycznej dla 

narodu sudańskiego chwili

Egiptu Nasser po zakończe­
niu rozmów.

Obaj szefowie rządu stwier 
dzają, że dokonali wymiany

lon0 na zaspokojenie potrzeb głoszenia niepodległości Su- 
mieszkańców Łodzi. Poza fun>danu’ Prze^am narodowi su
duszami na kapitalne remon 
ty, które w porównaniu z ro 
kiem ub. wzrosną o ok. 18 
min. zł, przewiduje się przy­
znanie dodatkowych 11 min. 
zł na roboty związane z pod­
łączeniem budynków do sieci 
wodno-kanalizacyjnych.

W stolicy na kapitalne re­
monty przeznaczono o 16 min. 
zł więcej, niż w roku ubie­
głym. Przewiduje się wydat­
kowanie dodatkowo sumy 8 
min. zł na podłączenie budyń 
ków do sieci cieplnej.

Znacznie zwiększono nakła 
dy na remonty kapitalne w 
województwach: stalinogrodz 
kim, gdańskim, opolskim, rze 
szowskim i szczecińskim.

Jakkolwiek sumy przezna­
czone na remonty budynków 
wzrosły, to jednak ilość do­
mów, w których wykonywa­
ne będą prace remontowe, 
zmniejszy się. Wynikać to bę 
dzie ze znacznego rozszerze­
nia zakresu wykonywanych 
remontów. Podczas gdy w la­
tach ubiegłych 
się raczej do prac 
gawczych, to obecnie rozsze 
rzone zostaną remonty 
wnętrz, a więc: naprawa
drzwi, okien, zakładanie no­
wych podłóg, tynkowanie 
ścian, przebudowa pieców 
itp.

dańskiemu, Komitetowi Su­
werenności Sudanu i Waszej 
Ekscelencji osobiście najser­
deczniejsze gratulacje i wy­
razy przyjaźni od narodu 
polskiego, Rady Państwa Pol 
skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej oraz ode mnie osobiście.

Naród polski śle narodowi 
sudańskiemu gorące życzenia 
utrwalenia swej suwerennoś­
ci państwowej i wszechstron 
nego, pokojowego rozwoju. 
ALEKSANDER ZAWADZKI 

Przewodniczący 
Rady Państwa 

Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej

Węgierski
działacz
emigracyjny
wrócił do ojczyzny

BUDAPESZT (PAP). Korzysta­
jąc z amnestii wrócił w tych 
dniach na Węgry jeden z b. 
przywódców partii drobnych po­
siadaczy wiejskich Ferenc Epre- 
szi

W oświadczeniu złożonym pra 
sie Epreszi stwierdził, że więk­
szość emigracji węgierskiej we 
Francji nie orientuje się w sy­
tuacji panującej na Węgrzech i 
pozostając pod wpływem wro­
giej propagandy, nie wierzy w 
możliwość powrotu do kraju. 
Jednak coraz więcej Węgrów, 
podobnie jak i on sam. dochodzi 
do przekonania, że nie ma dia 
nich przyszłości na emigracji

Had czym radzili
dyplomaci 
angielscy

Aparat
do wykrywania
ławic ryb

Urzędu
nowego aparatu do wykrywania 

1955 w miastach ławic ryb za pomocą fal ultra­
dźwiękowych.

Nowy wynalazek nosi nazwę 
hydrofonu i wysyła fale dźwię­
kowe, które odbijają się o ła­
wicę ryb, a następnie są reje­
strowane na automatycznie dzia 
łającej tarczy,

Urząd Rybołówstwa podał do

LONDYN (PAP). W dniu 5 bm. 
samolot brytyjski typu „We­
nom“, lecący wśród gęstej mgły 
nad hrabstwem Sommerset (An­
glia), w pewnej chwili zniżył się 
niebezpiecznie nad ziemię V 
wpadł na plac w pobliżu wioski 
Uchester. Stały tam stare wy­
rzucone na złom autobusy, za­
mieszkałe przez bledną ludność 
robotniczą.

Samolot rozbił kilka autobu­
sów, w których znajdowało się 
dużo osób. W wypadku straciły 
życie 4 osoby, w tym jedna ko­
bieta i niemowlę. Jest wiele 
rannych.

USA
zamierzają
zmniejszyć
kredyty
dia Europy

NOWY JORK (PAP). Na­
wiązując do rządowego pro­
jektu zwiększenia funduszu 
pomocy dla zagranicy w naj­
bliższym roku budżetowym 
do wysokości 4,9 miliarda do 
larów, agencje zachodnie do­
noszą, iż zwiększenie tego 
funduszu nie odnosi się do 
krajów europejskich.

Jak wynika z doniesień a- 
gencji Associated Press, rząd 
USA zamierza w ciągu naj

LONDYN (PAP). Konie 
rencja ministra spraw zagra 

ograniczano, niczroyeL Wielkiej Brytanii 
jSelwyn Lloyda z angielski­
mi dyplomatami z krajów 
Środkowego Wschodu zakoń 
czyła obrady 5 bm.

Komentator agencji United 
Press - Guard donosi z Lon­
dynu, że „gorączkowa dzia­
łalność w stolicy Anglii 
świadczy o rosnącym zanie­
pokojeniu z powodu ni na­
dążania polityki brytyjskiej 
za rozwojem wydarzeń w 
strefie Środkowego Wscho­
du”. Guard twierdzi, że po­
lityka ta będzie przedmio­
tem rozmów Edena z Eisen­
howerem w Waszyngtonie.

„News Chronicie” wyraża­
jąc podobnie jak i inne dzień 
niki zaniepokojenie z powo 
du upadku prestiżu Anglii w

Unieważnienie decyzji
w sprawie rozwiązania
parlamentu 
w Jordanii

MOSKWA (PAP). Kores­
pondent kairski agencji

__ TASS donosi, że Trybunał
bliższych 30 miesięcy zmniej Konstytucyjny Jordanii u- 
szyć pomoc dla 17 krajów eu-;znal decyzję byłego rządu 
ropejskich o 1 miliard dola- jMahali w sprawie rozwiąza- 
rów. Zdaniem agencji, przy- nia parlamentu za niezgodną

BERLIN (PAP). Jak podaje 
agencja ADN, liczba bezrobot­
nych w Niemczech zachodnich, 
według danych z 31 grudnia ub. 
roku. wzrosła w ciągu grudnia 
o dalszych 443.028 osób 1 wynosi 
obecnie ponad milion osób. Oko 
ło 690 tys. bezrobotnych to męż 
czyźni, bezrobotnych kobiet jest 
około 356 tys.

NOWY JORK (PAP). Po raz 
trzeci w historii badań antark- 
tycznych amerykańskiemu lot 
nikowi udało się przelecieć nad 
biegunem południowym. Cztero- 
motorowy samolot transportowy 
amerykański ekspedycji antark- 
tycznej we wtorek przeleciał 
nad biegunem południowym. 
Członkowie załogi samolotu prze 
prowadzili obserwację okolic 
bieguna.

Admirał Byrd, kierownik a- 
merykańskiej delegacji antark- 
tycznej, przeleciał nad biegu­
nem południowym po raz pierw 
szy w roku 1926, « następnie 
w roku 1948.

czyną obniżenia kredytów 
jest zaniechanie działań wo­
jennych w Indochinach oraz 
wzmocnienie potencjału woj­
skowego Grecji j Turcji.

Agencja zaznacza, że obni­
żenie amerykańskich kredy-

z konstytucją.
Wobec decyzji Trybunału 

Konstytucyjnego, rząd obec­
nego premiera Haszima po­
stanowił nie przeprowadzać 
nowych w3rborów do parła- 1854 ° 3-354.ooo ton

strefie Środkowego Wschodu 
przyznaje, że za wszystkimi 
manewrami dyplomacji an­
gielskiej „kryje się najbar­
dziej realna w chwili obec­
nej walka — walka o naj­
większe w święcie złoża naf­
towe”.

„News Chronicie” stwier­
dza dalej, że ambasadorzy 
angielscy przybyli do Londy 
nu na naradę z brytyjskim 
ministrem spraw zagranicz­
nych „w sprawie strefy, 
gdzie słońce świeci już nad 
szczątkami dyplomacji an 
gielskiej i gdzie należy się 
spodziewać dalszych i więk­
szych ofiar jeśli nie zostanie 
opracowana nowa taktyka'

Według doniesień prasy, 
poważne miejsce w obradach 
zajął problem niepokojący 
pewne koła angielskie, a 
mianowicie — wzrost wśród 
narodów Środkowego Wscho 
du popularności radzieckiej 
polityki pokojowej wspólpra 
cy i zacieśniania więzi kul­
turalnej i gospodarczej mię­
dzy państwami, polityki o- 
partej na poszanowaniu me- 
podległości i suwerenności 
wszystkich krajów. Komen­
tator agencji Reutera donosi, 
że na konferencji ambasa 
dorów w dniu 5 bm. oma­
wiano sprawę „sposobów 
przeciwdziałania” pobtye 
Związku Radzieckiego-

poglądów na sytuację mię­
dzynarodową, w tyra również 
na sytuację na Środkowym 
Wschodzie i w południowej 
części Europy oraz omówili 
sprawę zacieśnienia stosun­
ków między Egiptem a Ju­
gosławią. Rozmowy toczyły 
się w atmosferze przyjaźni 
i wzajemnego zrozumienia-

Obaj politycy uważają, że 
niebezpieczeństwo wojny 
zmniejszyło się i daje się 
zauważyć ogólną poprawę 
sytuacji. Jednakże następ­
stwa „zimnej wojny” wciąż 
jeszcze dają się odczuć w o- 
kreślonych rejonach świata i 
wywołują wzrost napięcia. 
Wszelkie wysiłki zmierzają­
ce do osłabienia napięcia roz 
szerzają podstawę do roko­
wań i porozumienia — jedy­
nej drogi rozwiązywania ist­
niejących sporów.

Deklaracja podkreśla, że 
można utrwalić pokój jedy­
nie w drodze współpracy we 
wszystkich dziedzinach na 
podstawie niezależności i cal 
kowitej równości praw wszy 
stkich krajów zgodnie z za­
sadami zaaprobowanymi 
przez konferencję krajów 
Azji i Afryki w Bandungu.

ir
w W. Brytanii

LONDYN (PAP). Ministerstwo 
opału i energetyki ogłosiło ko­
munikat stwierdzający, że w cią 
gu roku 1955 wydobycie węgla 
spadło w porównaniu z rokiem

mentu. Tak więc, parlament,
tów dla Europy nie należy który został dekretem z dnia
interpretować jako zapowie­
dzi zmniejszenia liczebności 
wojsk amerykańskich w Eu­
ropie.

Orędzie
prezydenta
Eisenhowera 
do Kongresu

NOWY JORK (PAP). W 
dniu 5 stycznia, w związku 
z otwarciem sesji Kongresu 
amerykańskiego odczytane 
zostało orędzie prezydenta 
Eisenhowera.

W orędziu tym Eisenhower 
omówił sytuację gospodarczą 
USA i projekty na najbliź

20 grudnia ub. r. rozwiązany, 
będzie nadal sprawow7al swo 
je funkcje.

W związku z tym prasa 
egipska pisze, iż należy spo­
dziewać się dymisji obecne­
go rządu Jordanii, gdyż był 
to rząd tymczasowy i jedy­
nym jego zadaniem miało 
być przeprowadzenie nowych 
wyborów do parlamentu jor- 
dańskiego.

Cała produkcja węgla w Wiel­
kiej Brytanii w roku 1955 wy­
nosiła 221.570.400 ton.

Socjaliści
1 radykałowie
Mendes-France‘a
pretendują
do utworzenia
nowego rządu

PARYŻ (PAP). Sekretarz 
generalny Francuskiej Partii 
Socjalistycznej (SFIO) Guy 
Mollet oraz wiceprzewodni­
czący partii radykalnej Pier­
re Mendes - France odbyli 
naradę, po której oświadczy­
li zgodnie, iż „Front Republi­
kański“ pretenduje do utwo­
rzenia nowego rządu francus 
kiego. Jak wiadomo, front 
ten został zmontowany na 
okres wyborów do Zgroma­
dzenia Narodowego przez 
Mendes - France a i obejmo­
wał część radykałów oraz 
socjalistów.

Mendes - France i Mollet 
zapowiedzieli, że zamierzają 
utrzymać koalicję radykałów 
i socjalistów również po u- 
konstytuowaniu się Zgroma­
dzenia Narodowego.

W nowifm
francuskim
parlamencie
zasiądzie 19 kobiet 
w tym 15 komunistek

PARYŻ (PAP). Wśród 544 de­
putowanych wybranych do Zgro 
madzenia Narodowego w okrę­
gach wyborczych na terenie me 
tropolii francuskiej znajduje się 
57 robotników, 66 rolników, 40 
inżynierów i techników, 51 kie­
rowników przedsiębiorstw, kup­
ców, przemysłowców i rzemieśl­
ników, 72 profesorów szkół wyż 
szych i nauczycieli, 38 lekarzy, 
dentystów i farmaceutów, 130 
przedstawicieli innych wolnych 
zawodów, 53 urzędników, 7 woj­
skowych, jeden marynarz, 2 du­
chownych i 27 przedstawicieli 
innych zawodów.

W nowym Zgromadzeniu Na­
rodowym zasiadać będzie 19 ko­
biet — w tym 15 komunistek, 2 
deputowane z ramienia SFIO i
2 — z ramienia MRP.

Nasi olirnpijczycy—biegacze

Dymisja 
premiera Kamhodiy

HANOI (PAP). Dnia 4 bm. do­
tychczasowy premier rządu Kam 
bodży, ekskrói Norodom Siha- 
nouk ustąpił ze swego stanowi­
ska na rzecz Cun Czing Si- 
z ludowej wspólnoty socjalisty­
cznej (partia rządzącą posiada­
jąca prawie 100 proc. mandatów.

szą przyszłość. Znaczną część iw obecnym parlamencie) 
orędzia poświęcona jest poll- ' Nowy premier obejmie
tyce zagranicznej USA.

rów­
nież tekę ministra spraw wew­
nętrznych.

^
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Załoga
»JASIA«
przodowała
w IV kwartale 
ub. r.

Do dnia 20. XII. ub. roku 
Polska Żegluga Przybrzeż­
na wykonała pleń roczny 
przewozu pasażerów w 113,5 
proc., zaś plan pasażeromil 
W 109,1 proc. Liczby te 
świadczą, że plan roczny za­
łoga zdołała aż dwukrotnie 
„poprawić“. Po raz pierw- 
*zy — przekraczając zapla­
nowane pierwotnie zadania 
roczne, zaś po raz drugi rea­
lizując z nadwyżką (w prze­
wozie pasażerów o 12,5 proc., 
a w pasażeromiłach o 6,1 
proc.) zobowiązania długofa­
lowe, zawarte w umowie o 
współzawodnictwie pracy w 
Żegludze Przybrzeżnej.

A ostatnio dzielni żeglu­
gowcy też mają się czym 
pochwalić. Wysoki wskaź­
nik wykonania planu w IV, 
kwartale — to przede wszyst 
kim zasługa kpt. Terkowskie 
go i załogi z m/s „JAS“, bo-; 
wiem atatek ten zajął we| 
współzawodnictwie wewnę- j 
trznym PŻP I miejsce, za-j 
trzymując zdobyty w III i 
kwartale proporzec prze- i 
chodni. Drugie miejsce zaję-| 
ła załoga s/s „ZOFIA“, pły-l 
wająca pod kierownictwem j 
kpt. Niwińskiego.

Kpt. Kalista i kierownik 
maszyn Milanowski z m/s 
„JULIA“ mają z czego być; 
dumni. Wzorowe przeprowa­
dzanie samoremontów — to 
przecież specjalność załogi; 
tego statku, Ostatnio podj 
ich kierownictwem załoga! 
przeprowadziła we własnym; 
zakresie poważny remont 
agregatów, co przyniosło ok. 
70 tys. zł. oszczędności.

Nowy Rok pracownicy Pol 
sklej Żeglugi Przybrzeżnej 
powitali poważnymi osiąg­
nięciami. W rozpoczynają­
cym się roku 1956, pierw­
szym roku Pięciolatki ży­
czymy im dalszych sukce­
sów. (lech)

Francuzi wybrali pokój
Organizatorzy „zimnej wojny
napotkali 
we Francji przeszkodą
w realizacji swych ponurych zamysłów

II

„Wszyscy zostaliśmy po j 
konani“ — pisała burżua \ 
zyjna prasa francuska na 
zajutras po wyborach. lato 
tnie, wT porównaniu z po­
przednimi wyborami, wszy 
stkie partie przegrały z 
wyjątkiem Partii Komuni 
stycznej. Sromotną klęskę 
poniosła prawicowa więk­
szość rządowa, której 
przedstawicielstwo w Zgrro 
madzeniu zmniejszyło się
0 około 190 mandatów. Zu 
pełnemu rozbiciu uległo 
ugrupowanie b. gaullis- 
tówr, które w roku 1951 u- 
zyskało 21,6 proc, głosów
1 wpsowadzilo do parla­
mentu 118 posłów’, a dziś 
zdołało „uratować“ zaled 
wie 14 mandatów’. Na par 
tię MRP, skompromitowa­
ną swą „zażyłością“ z ame 
rykańskim imperializmem 
głosowało o 56.091 wybor­
ców mniej niż w roku 
1951. Natomiast Partia Ko 
munistyczna, na 21.138.159 
ważnych głosów’ uzyskała 
5.426.803 głosy, czyli o blis 
ko 500 tysięcy więcej, niż 
w poprzednich wyborach. 
Zyskali też więcej głosów 
socjaliści i radykałowie 
Mendeg-France, choć obie 
te partie straciły razem 
kilkanaście mandatów.

Nie pomogły „koalicje“ i 
„sojusze“ wyborcze między 
poszczególnymi partiami w 
celu przeciwstawienia „potęż 
nego frontu“ reakcji wzrasta 
jącym siłom lewicy. Co czwar 
ty wyborca glosował na ko­
munistów.

Sukces ten byłby jeszcze

Satyra polityczna

GÓRNY rysunek pochodzi z francuskiej gazety „La 
Tribune des NationsKarykaturzysta charakteryzuje 
przebieg dyskusji na temat problemu niemieckiego. W 
prawej części rysunku wielki stos radzieckich propozy­
cji. Propozycje te po kolei dostają się do rąk zachod­
nich ministrów spraw zagranicznych, by wreszcie, wy­
chodząc z raje Dullesa, nabrać kształtów niemieckiego 
Wehrmachtu.

DOLNY rysunek pochodzi z „New Yoi'k Times“. 
Świadczy o tym, że Amerykanie zdają sobie sprawę z 
echa i siły radzieckiej polityki przyjaźni i pokoju. Na 
lodowej krze o kształcie zachodniej Europy, mającej 
być silną ostoją Zachodu, stoi wuj Sam. Nad nim płonie 
uśmiechnięte słońce, które ma charakteryzować ra­
dziecką postawę przyjaźni w pertraktacjach międzyna­
rodowych. Lodowa kra taje, a wuj Sam drży.

pełniejszy, gdyby siły lewicy 
poszły do wyborów we 
wspólnym, zjednoczonym 
froncie, gdyby kierownictwo 
SFIO nie odtrąciło propozy­
cji FPK w sprawie koalicji 
wyborczej,

W departamentach Seine i 
Seine-et-Oise dzięki zastoso­
waniu zasady „najsilniejszej 
reszty“ reakcji- udało się 
ukraść FPK po jednym man­
dacie. W szóstym okręgu Pa­
ryża agentowi policji Dide- 
sowi wystarczyły do zdoby­
cia mandatu tylKO 22.322 gło­
sy, podczas gdy kandydat ko 
munistów musiał uzyskać aż 
56.424 głosy. W ten sposób 
Partię Komunistyczną poz­
bawiono dwóch mandatów.

POPŁOCH W SZEREGACH 
REAKCJI

Wszystko to świadczy, że 
siły lewicy w kraju są 
jeszcze potężniejsze, niżby 
wynikało z liczby uzyska­
nych przez FPK manda­
tów. Jest to nie tylko wspa 
niałe zwycięstwo wyborcze 
Partii Komunistycznej, ale 
również ogromny sukces 
sprawy pokoju w Europie i 
na całym świecie. Zdobyta 
została nowa, niezmiernie 
ważna pozycja na froncie 
ogólnoludzkiej wałki o po­
kojowe współżycie naro­
dów, o zagrodzenie drogi 
odwetowemu militaryzmo- 
wi niemieckiemu.
Dlatego też opinia publicz­

na zarówno Francji, jak 4 in­
nych krajów przyjęła wiado 
mość o sukcesie FPK z ra­
dością i entuzjazmem. Robot 
nicza ludność Paryża powita 
ła to wydarzenie radosnymi 
zabawami na ulicach. W wie 
lu miastach włoskach po wy­
słuchaniu przez radio komu­
nikatu o wynikach wyborów 
we Francji robotnicy śpiewa 
li Marsyliankę. Nawet w da­
lekiej Japonii wybory fran­
cuskie nie pozostały bez 
echa. Dziennik „Asahi“ 
stwierdza, że głosując na Par 
tię Komunistyczną Francuzi 
potępili wojnę w Algerze i 
wypowiedzieli s<ię przeciwko 
rządowym planom wysłania 
200 tysięcy żołnierzy poza 
granice Francji.

Natomiast na łamach reak 
cyjnej prasy zachodniej pa­
nuje popłoch i konsternacja. 
„Troska i zaskoczenie w wol 
nym świecie“ — pod takim 
tytułem zamieścił informacje 
o wynikach wyborów’ zachód 
ni o - niemiecki „Tagesspie- 
gel“. Dziennik „Washington 
Post“ określa wynika wybo­
rów jako „prawdziwą trage­
dię w zakresie pozycji Fran­
cji, jako członka zachodniej 
wspólnoty“. Paryski „France 
Soir“ donosi o zaniepokoje­
niu, jakie sukces FPK wzbu­
dził w Watykanie. Londyński 
„Times" nazywa rezultat gło 
sowania wręcz „fatalnym“ 
„New York Timer“ oświad­
cza w artykule redakcyjnym: 
„Wyniki wyborów są jeszcze 
gorsze niż się obawiano* 1 
Oczywiście „obawiano się“ w 
kolach Wall Street, które re­
prezentuje „New York Ti­
mes“.

FRANCUZI NIE CHCĄ 
„GABINETU CIENI“

Sukces wyborczy Partii 
Komunistycznej jest dowo­
dem bankructwa dotychcza­
sowej polityki, dyktowanej z 
Waszyngtonu. Głosując na 
Partię Komunistyczną, masy 
pracujące Francji głosowały 
także na jej program, który 
odrzuca sojusz z neohitlerow 
skim Wehrmachtem, domaga 
jąc się na to miejsce sojuszu 
z ludźmi pracy wszystkich 
krajów. Musi to przyznać 
dziś nawet część prasy za­
chodniej. „Czyż oprócz mie­
szkańców domu wariatów — 
pisze londyński „Daily Ex­
press“ — znajdzie się ktoś, 
kto naprawdę uwierzyłby w 
realną wartość sojuszu mię­
dzy Francją a Niemcami prze 
ciwko Rosji? Wybory fran­
cuskie to sygnał dc podjęcia 
decyzji w Anglii. Trzeba wy 
cofać wojska angielskie z 
Europy“.

| Kierownicy reakcyjni par-

ti4 znajdą się w poważnych 
opałach, jeżeli zechcą konty­
nuować wczorajszą po 
litykę i nie pomogą tu żadne 
powyborcze zawieszenia bro­
ni, zawierane między poszczę 
gólnymi mieszczańskimi par­
tiami dla podreperowania sił, 
nadwątlonych klęską wybor­
czą. „Zgoda między partiami 
pisze „Daily Mail'1 — trwa­
łaby 5 minut, a potem znów 
od początku rozpoczęłaby się 
smutna procesja marionetek, 
zwanych ministrami, którzy 
jak cienie zjawiają się i zni­
kają na forum Europy“.

Francuzi nie chcą jednak 
gabinetu cieni. Chcą rządu 
z krwi i kości, który doko 
nalby zasadniczej zmiany 
polityki francuskiej. Ten 
postulat mógłby spełnić 
rząd Frontu Ludowego, o- 
party na szczerym i uczci­
wym porozumieniu między 
komunistami, socjalistami 
i innymi ugrupowaniami 
republikańskimi. 
Utworzenie rządu Frontu 

Ludowego nie jest oczywiś­
cie łatwym zadaniem. Zwo­
lennicy dotychczasowej poli­

tyki 4 ich opiekunowie z pa­
ryskiego sztabu NATO uru­
chomili bowiem cały swój a- 
parat, aby przed pierwszą 
sesją nowego Zgromadzenia 
wykombinować prawicową 
większość parlamentarną. 
„New York Herald Tribune“ 
nawołuje Faure‘a i Mendes 
France‘a by zapomnieli o 
dzielących ich rozbieżnoś­
ciach i utworzyli silną koali­
cję centrową, skierowaną 
przeciw komunistom. Prawi­
cowi przywódcy SFIO agitu­
ją za odrzuceniem ostatniej 
odezwy FPK, wyrażającej po 
nownie gotowość partii do 
zawarcia porozumienia z so­
cjalistami.

Wszystko to nie

Młodzież
polska i jugosłowiańska
zacieśnia
więzy
przyjaźni

WARSZAWA (PAP). Nie­
dawno wróciła do kraju de­
legacja Zarządu Głównego 
ZHP, która bawiła w Jugo­
sławii na zaproszenie Cen­
tralnego Komitetu Związku 
Ludowej Młodzieży Jugosła­
wii, Przewodniczący delega­
cji — sekretarz ZG ZMP, 
Jan Szydlak podzielił się z 
przedstawicielem PAP swymi 
wrażeniami z pobytu pol­
skiej młodzieży w Jugosła­
wii.

Delegacja spędziła w Ju­
gosławii trzy tygodnie pod- 

zmienia czas których odbyła podróż 
jednak faktu, że organizato- po kraju, zwiedzając m. in
rzy „zimnej wojny“ napotka-| Serbię, Bośnię i Hercegowi- 
li we Francji nie jada przesz nę, Słowenię i Chorwację

niała. Ten właśnie problem 
był tematem szeregu roz­
mów, jakie przeprowadzaliś­
my z kierownictwem Związ­
ku Ludowej Młodzieży Jugo 
sławii. Obie strony — tak 
my przedstawiciele ZG ZMP, 
jak i koledzy z CK ZLMJ 
podkreślaliśmy, że powinniś­
my nawiązać przyjacielski 
kontakt i współpracę- 

podczas pobytu w Jugosła­
wii uzgodniliśmy szeroką ak 
cję łączności między mło­
dzieżą polską i jugosłowiań­
ską. M. in. zorganizowana 
zostanie wymiana studentów 
pomiędzy wyższymi uczelnia 
mi naszych krajów. Zaprosi­
liśmy dzieci jugosłowiańskie, 
by przyjechały na letni obóz 
pionierski do Polski. Poważ­
nie wzrośnie również ruch 
turystyczny między Jugosła­
wią i Polską.

kodę w realizacji swych za­
mysłów.

Byliśmy witani bardzo; 
[gościnnie i przyjaźnie — mól

Wybór, jaki uczynił naród wi Jan Szydlak, 
francuski, jest poważnymi — Uważam — oświadczył 
czynnikiem wzmocnienia m. in. J. Szydlak — że nic 
powszechnej walki o pokój nie stoi na przeszkodzie, by
i międzynarodowe 
mienie.

porożu-[wzajemna współpraca mło­
dego pokolenia naszych kra-

M. D. ' jów rozwijała się i zacieś-

Skflfby na śmietnikach (III)

Wzrost wytopu polskiej stali
to wzrost naszej ojczyzny
Im więcej dostarczymy złomu część funduszów na bilety

# m # di» teatralne Vyi cczkę dli pi a
tym więcej wytopimy stali

’letniej oraz przeznaczył® j

Wędrując po Śląsku 
przekonaliśmy się o dwóch 
ważnych rzeczach: po
pierwsze — że bez złomu 
nasze hutnictwo nie mogło 
by pracoiuać, gdyż do pie­
ca martenowskiego trzeba 
co najmniej 50 proc. 
złomu na każdą tonę pla­
nowanego wytopu stali; a 
po drugie — że złom do­
starczany przez uspołecz­
nioną sieć skupu jest w 
zakładach przerobu złomu 
starannie sortowany i 
przygotowywany tak, aby 
mógł od razu iść do wsadu.

M AMY 
ważne zadanie:

teraz przed sobą 
nasze

hutnictwo podwyższa plan. 
To znaczy, że i zbiórka złomu 
musi ogarnąć szerszy zakres 
i przebiegać sprawniej. Całe
społeczeństwo, poprzez społe 
czne punkty skupu, musi do­
pomóc hutnikom w wykona­
niu planów. Jest to zadanie o 
znaczeniu narodowym. Zło­
mu nikt nam nie da — kapi­
talistyczny Zachód umieścił 
złom na liście towarów „stra 
tegicznych“. Zresztą szko 
da by było cennych dewiz za­
granicznych, złomu mamy 
dość w kraju. Trzeba go tyl­
ko zbierać i... odstawiać do 
punktów skupu.

Niemałą rolę w tej akcji 
odgrywają również BODŹCE 
MATERIALNE. Rada Mini­
strów uchwaliła wysokie ce­
ny za złom dostarczony przez 
organizacje społeczne.

I tak za dostarczoną tonę 
złomu stalowego lekkiego 
wysortowane blachy, puszki, 
drut o grubości do 3 mm or 
ganizacje społeczne otrzymu­
ją 397 zł, natomiast za złom 
ciężki ponad 3 mm grubości 
— 250 zł. Osoby, zbierające 
złom indywidual ńe, otrzymu 
ją w składnicach spółdziel­
czych zą tę samą ilość i ja­
kość złomu 250 lub 103 zł. Je 
żeli organizacja społeczna do 
starczy złom żelaza do skład 
nicy własnym lub wynaję­
tym środkiem lokomocji, do­
staje za każdą tonę złomu do 
datkowo 90 zł, jako zryczałto 
wany ekwiwalent kosztów 
transportu.

Również uchwalono wyż­
sze ceny za złom metali nie­
żelaznych. Na przykład, indy 
widualny dostawca za 1 kg 
złomu miedzi otrzymuje 6 zł, 
natomiast organizacja społe­
czna otrzymuje 12 zł. Ponad 
to Rada Ministrów uchwałą 
z 26 lutego 1955 r. (nr 151) po 
stanowiła ustalić nowy, pod­
wyższony cennik za złom sta 
li, żeliwa oraz metali nieżelaz 
nych.

Jednocześnie Rada Mini­
strów zobowiązała prezy­
dia gromadzkich^ dzielni­

cowych i miejskich rad na 
rodowych do zorganizowa­
nia w- każdej wiejskiej gro 
madzie i w każdym bloku 
w mieście społecznych 
punktów skupu złomu. 
Punkty skupu powinny 
więc powstać przy każdym 
komitecie blokowym, przy 
szkolnych komitetach ro­
dzicielskich, radach zakła­
dowych i wszelkich orga­
nizacjach społecznych. 
Złomu, pochodzącego z o- 

kresu wojennego, a leżącego 
na polach i w lasach, mło­
dzieży szkolnej, w zasadzie 
nie wolno zbierać, gdyż mo­
że to grozić jej życiu i’zdro­
wiu (niewypały!). Tam, gdzie 
władze nie zabraniają zbiór 
ki takiego złomu, może się to 
odbywać tylko pod kontrolą 
nauczycieli-

Dochody organizacji spo­
łecznych ze skupu i odstaw 
złomu przeznaczone być 
mogą na cele kulturalno - 
oświatowe, bytowo - socjal 
ne ftp. Mogą one również 
być częściowo obracane na 
nagrody dla osób wyróżnia 
jących się w akcji zbiórki 
i skupu złomu.

PIĘKNE PRZYKŁADY
ThZIĘKI uchwale Rady Mi 

nistrów nr 151 społecz­
na sieć skupu złomu znacz­
nie się rozwinęła i ożywiła.
Z wielu stron kraju napły­
wają sygnały 0 dużych osią­
gnięciach społecznych punk­
tów skupu złomu.

Oto np. koło ZMP przy Re 
jonowym Kierownictwie Ro­
bót Wodno - Kanalizacyj­
nych w Koźlu zebrało i od 
stawiło 13 ton złomu stalo­
wego i metali nieżelaznych 
otrzymując 4.548 zł.

Za uzyskane pieniądze za­
kupiono aparat radiowy 1 wa 
gę do ważenia złomu. Koło 
ZMP pod kierownictwem ob. 
Anloniego Sohieszczyka pla­
nuje prowadzenie dalszej 
zbiórki złomu i zakupienie 
adaptera oraz zorganizowa­
nie zbiorowej wycieczki do 
Zakopanego.

A oto Ludowy Zespół Spor 
towy w Drezdenku zakupił 
sprzęt sportowy za pienią 
dze, uzyskane ze zbiórki 8 
hm złomu stalowego 1 ponad 
25 ton złomu żeliwnego. K.c 
mitet rodzicielski przy szko­
le podstawowej w Dobroci­
nie przeznaczył na zakup ra 
dia dla świetlicy pieniądze, 
uzyskane ze zbiórki złomu 
stali. Rada zakładowa przy 
Zakładzie Sieci Elektrycznej 
w Legnicy za pieniądze uzy­
skane ze zbiórki złomu za­
kupiła akordeon dfa zespołu 
świetlicowego, a ponadto 
przyszła z finansową pomo­
cą uczestnikom spartakiady

cewników ;tp.
Można by przykłady takie 

mnożyć. Komitety rodziciel­
skie, rady zakładowe, kluby 
sportowe, ochotnicze straże 
pożarne w różnych miejsco­
wościach kraju ofiarnie i e- 
nergicznie zbierają złom, poj 
krywając z dochodów’ tej 
akcji wiele swych potrzeb, 
na które funduszów w nor­
malnym swym budżecie nie 
znalazłyby. Tak więc, służąc 
ważnej sprawie naszej gospo 
darki narodowej, organizacje 
te jednocześnie zapewniają 
rozkwit samym sobie i pod-, 
noszą poziom życia społecz-! 
nego na terenie swego dzia-l 
łania. Niejedna szkoła w ten 
sposób doszła do pokaźnego 
zasobu pomocy szkolnych,! 
niejeden budynek szkolny zo 
stal dzięki zbiórce złomu wy! 
remontowany bez oglądania1 
się na kredyty z budżetu 
państwowego.

NIE BĘDZIEMY 
TOLEROWAĆ 

MARNOTRAWSTWA
rpRZEBA stwierdzić, ża;

obok tych zasługujących! 
na pochwałę objawów spo-! 
łecznego zrozumienia dla do 
niosłości tej akcji, mamy ró­
wnież do zanotowania kary-, 
godne niedbalstwo i bezmyśl 
ne marnotrawienie tak cen-; 
nego dla naszej gospodarni 
surowca, jakim jest złom:. i 
Tak np. Poznaiaska Fabryka 
Maszyn Żniwnych wywiozła! 
z placu przy odlewni dużą- 
ilość złomu w postaci skrze-; 
pów, nadlewów itp. Złom 
ten został zasypany i prak­
tycznie stracony. W tejże fa 
bryce ujawniono na Wysypi­
sku śmieci cenne wióry sta­
lowe, zmieszane z makula­
turą, szmatami itp. odpad­
kami.

Podobnie postępują niektó’ 
re inne poznańskie zakłady, 
jak np. Zakłady Metalowe i 
Emaliernia przy ul. Wrzesiń 
skiej oraz Zakłady Silników! 
Elektrycznych przy ul. Ko­
ścielnej, gdzie w ogóle dy­
rekcja nie chce zajmować się 
sprawą złomu, a główny 
księgowy Brzeziński twier­
dzi, że uchwały rządu w tej 
sprawie jego nie dotyczą!

Nie chcemy mnożyć tych 
przykładów- Podajemy je 
jako ostrzeżenie, że tego 
rodzaju marnotrawstwo to1 
Ierowane być nie może i 
nie będzie. Sprawa złomu 

i jest sprawą wszystkich o- 
bywatełi, gdyż sprawa wy 
konania planów naszego 
hutnictwa jest sprawą ca­
łego narodu.
Polska rośnie wraz z wzro 

stem wytopu polskiej stali. 
Nikt nie ma prawa mówić, 
że uchwały rządu i ofiarne, 
wysiłki naszych hutników je! 
go osobiście nie dotyczą.

k Jerzy Winnicki

PRZECIA& PRASY 
ZAGRANICZNEJ

£ljc NfUi (Joris Sim«.
w korespondencji _ swego 
komentatora, nawiązuj a,c 
do wyboróic, które odbyły 
się we Francji, pisze:

„W miarę napływania 
wiadomości o vjynikach 
wyborów francuskich w 
Waszyngtonie dawało się 
wyczuć coraz większe za­
niepokojenie. Zwłaszcza se 
natorouńe i kongresmani 
przejęli się ogromnie suk­
cesami komunistów fran­
cuskich

Dziennik maluje sytua­
cję we Francji w czarnych 
barwach — przede wszyst 
kim pod kątem widzenia 
polityki międzynarodowej. 
„Francja — oświadcza 
dziennik — po gra,żyła się 
w kryzycie politycznym, 
który może wstrząsnąć 
tym krajem aż do funda - 
mentów i zachwiać jego 
stosunki z Zachodem",

Dziennik pisze z obawą 
o możliwości poioażnych 
zmian po odejściu rządu 
Faure'a, który „był nie­
wątpliwie najbardziej pro 
amerykańskim i proatlam 
tyckim rządem z tych, na 
jakie Francja mogła li­
czyć".

Zdaniem amerykańskie­
go komentatora, Francja 
„zdaje się obecnie myśleć 
więcej o problemach wew­
nętrznych niż zewnętrz- 
nych“. Może to odwrócić 
jej uwagę od „takich ży­
wotnych zagadnień, jak u- 
ratowanie Afryki północ­
nej",

Dziennik powątpiewa, 
czy nowe Zgromadzenie 
Narodowe zdecyduje się 
na „twardą politykę pacy 
fikacji“ to afrykańskich 
posiadłościach Francji,

THE«S3«®#.TIMBS
stwierdza, że „niestałość 
sytuacji politycznej we 
Francji zdaje się być pew 
ną, jeśli wziąć pod uwa­
gę glosy oddane podczas 
toyboróio powszechnych... 
Nie widać żadnych oznak 
trwałej większości ani dia 
sil zgrupowanych ivokol 
odchodzącego premiera 
Faure'a, ani też dla tych, 
które zgrupowały się wo­
kół jego rywala Mendes - 
France* o,“".

zwraca uwagę, że tv toy bo 
rach „nie zdały się prze­
ważnie na nic koalicje za­
warte przez ugrupowania 
dawnej większości". Zda­
niem dziennika, mogłaby 
powstać „teoretycznie“
większość Frontu Ludowe 
go „od skrajnej lewicy do 
radykałóto z MRP włącz­
nieJednakże z braku 
tej większości „lewicowe 
ugrupowania niekomuui - 
styczne“ musiałyby się od­
wołać do MRP i uzyskać 
posiłki „niezależnych". Je­
żeli zaś z inicjatywą u- 
ttaorzenia rządu wystąpi 
prawica — będzie ona 
musiała porozumieć się 
również z MRP, a także 
wchłonąć zwolenników 
Mendes France'a. Dzien­
nik zapatruje się scepty­
cznie na trwałość obu tych 
kombinacji,
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Za parę dni

Krótko
o różnych sprawach
10 GODZIN...

...trwają codzień zajęcia służ­
bowe konduktorów i kierow­
ców autobusów, trolejbusów, 
czy tramwajów. 10 godzin cięż­
ko wytrzymać bez ciepłego po­
siłku, zwłaszcza, gdy pracuje 
się w nieogrzewanych, pełnych 
przeciągów wozach.

Często na odprawach pracow­
ników WPK GG poruszany jest 
problem umożliwienia obsłudze 
wozów w czasie krótkich 
przerw w ruchu (3—8 min.) — 
wypicia ciepłej kawy, a nawet 
do zbiorowej umowy zakłado­
wej dyrekcja uroczyście wstawi 
ła ten punkt, jednak nadal spra 
wa ta nie jest należycie rozwią 
zana. Goniec biura ruchu kiedy 
ma czas, łub kiedy mu każą przy 
wiezie czasem parę litrów let­
niej kawy, ale na około 81) osób 
— to za mało. no i w zimie ka­
wa ta już po godzinie jest cał­
kiem zimna.

Zwłaszcza zmiana popołudnio­
wa jest bardzo pokrzywdzona, 
bo przeważnie nawet tej zim­
nej kawy już dla niej nie star­
cza. Poza tym nikt nie pomyś­
lał o jakichkolwiek kubkach do 
picia — pije się z bańki, z dłoni 
lub butelki.

Już mieszkańcy Chylonii 
nie będą zazdrościć tym, 
mieszkającym na linii 
Gdynia — Gdańsk, bo za 
kilka dni i oni będą mieli 
wygodne połączenie trak­
cją elektryczną. Ostatecz­
ne próby jazdy mają od­
być się 7 bm., a — jeśli 
oczywiście próby nie za­
wiodą — 9 BM. WYJA­
DĄ JUŻ Z CHYLONII 
PIERWSZE POCIĄGI Z 
PASAŻERAMI.

O Dziadku Mrozie,
0 wróżce jak z prawdziwego zdarzenia
czyli zaczarowany świat
1 nomoroczna choinka

Tu świat jest jakiś inny: fantastyczny, baśniowy, tajem­
niczy... Tu malcy tracą trochę na swej odwadze, są zlekka 
zażenowani i onieśmieleni. Królestwo Dziadka Mroza, który 
mówi „bądźcie grzeczne i posłuszne“ i wręcza podarki.

Ale nie tak od razu. Tu, gdzie przewija się dziennie 
setki dzieci, trzeba nie byle jakiej głowy, aby zachować 
porządek. Zaczyna się od szatni. Dziwne? O, nie. Przecież 
to najważniejsze: trzeba się grzecznie rozebrać, a na szyi 
wieszają jeszcze kartkę z numerkiem wieszaka i zaprosze­
nie. A jakie ładne, kolorowe, z wypisanym nazwiskiem.

QTĄD WSZYSCY wcho- 
^ dzą do lasku. Tak — do 

lasku, gdzie rosną świercz-
:ki, prawdziwe. Są i zającz- po cóż rozpoznać znajome ry

A teraz
Sopot
na SFOS

Włączając się do „łańcucha“ 
wpłat na SFOS radna MRN Ur­
szula Popek wpłaciła 20 zł, dr 
Dobrzyński — S0 zł, Aleksander 
Kreft — 50 zł, mec. Orłowicz — 
30 zł. Wyżej wymienieni we­
zwali do wpłat: dr Betlejewskie 
go, mgr Janinę Horbatowską 
Adolfa Brodnickiego, mgr Jani­
nę Chęcką, dr Józefa Tarczew

„ .skiego, adw. Bohdana Podhor-
Fzy dyrekcja WPK GG nie nio j skiego, dyr. Wójcika, dr Tadeu- 

głaby zawrzeć umowy z jakimś jsza Cieślaka, radnych Gizelę Pia 
kioskiem w pobliżu końcowych,1 kart, Eulogiusza Gawrycha i 
przystanków lub z KZG na j Henryka Zglinickiego, inż. Ro- 
dworcu kolejowym w Gdyni, by mana Wielocha, dyr. Millera,! szek.
bez kolejki wydawano konduk­
torom i szoferom gorącą herba 
tę lub karvę? Jakoś ten pro­
blem trzeba w końcu rozwią
zać.

B. Bychowski 
korespondent

ki, też prawie prawdziwe, 
rozdają dzieciom czapeczki. 
Jest w czym wybierać — w 
czym komu do twarzy.

O, teraz wchodzimy do ol­
brzymiej sali zabaw. Zaraz 
rozpocznie się część oficjal­
na. Nie, nie. Nie obawiajcie 
się: referatów nie będzie, 
przemówienia? Owszem, ale 
króciutkie, takie właśnie... 
dziecinne. Życzenia noworo­
czne i życzenia wesołej za- 
bawy. Dziadek Mróz zapra­
sza do sal, w których czeka 
dzieci wiele wrażeń i emocji.

Chodźmy i my. Zostawmy 
w holu cały bagaż „starszeń­
stwa", zapomnijmy trochę o 
powadze, „jaka dorosłym 
przystoi“ i bawmy się. 
Wejdźmy w świat bajek, 
przygód kaczki plotkarki i 

dr nieposłusznego kotka.
Tu — popisy zręczności. Rzu­

ty do tarczy, kręgle, wędki. Po­
wiewa duch konkurencji, rywa­
lizacji i walki w imię „kto lep­
szy“. Trafić w środek tarczy — 
ho, ho „leci“ 3 punktów, o któ­
rych cicho marzy Leszek, Sta- 

Władek. Los jest złośli-
dyrektora Narodowego Banku
Polskiego i ob. ob. Kwiatkow­
skiego i Klimczewskiego z PDT.

Wezwani mogą dokonywać 
wpłat na konto PKO — Gdańsk 
52 - 9 - 351 Wojewódzki Komi­
tet Odbudowy Warszawy lub 
przedstawicielowi Kom. Blok nr 
12 ob. Kreftowi

Nowy kalendarz
„Orbisu“
tym razem biurowy

Po raz pierwszy ukazały 
się w sprzedaży nowe, biuro 
we kalendarze „Orbisu”. Ka 
lendarz jest w twardej oprą 
wie i wygląda bardzo este­
tycznie. Kartki, podzielone 
na dwie części, zawierają o 
prócz daty dane historyczne.

wy — czasami zamiast w tar­
czę, trafia się w poręcz krzesła 
stojącego spokojnie na boku. 
Ale później będzie lepiej. Spró­
bujmy więc szczęścia w krę­
glach. To już prostsze. Kule są 
duże, trafiają rzucone nawet na 
chybił trafił.

Wędkarstwo wymaga przede 
wszystkim cierpliwości. Siedzisz 
i siedzisz, a tu na złość kółecz­
ko uwieszone na wędce nie chce 
trafić na właściwe miejsce. Pa­
nu instruktorowi idzie to tak 
gładko, a Zbyszek z napięcia 
wysunął język na brodę i... nic. 
\yESOŁE MIASTECZKO. 
V* — Nie ma wprawdzie 

karuzeli, ale jest ześlizg 
„wyfroterowany“ do ostate­
czności, są huśtawki, jest 
bardzo wesoło i głośno.

Sprowadza nas na ziemię 
widok... kolejki. Stoją w naj 
prawdziwszym ogonku dzie­
ci małe i całkiem maleńkie. 
Na co czekają? No, nic groź 
nego! Bo już myśleliśmy... 

Ta kolejka, to do „wędki 
,T , , , , ., .szczęścia". Oby choć w czę-
ha końcu kalendarza znajdu gcj naszym rybakom dopisy 
ją Się informacje o placów- waj0 takie szczęście. Tu „lo­
kach „Orbisu”, opłatach ko- wy“ zawsze są udane. W glę 
lejowych Itp. Jbi parawanu jakiś namiest

Cena kalendarza, wydrukoin*j Dziadka Mroza reguluje 
wanego na pięknym gładkim po^wednym duchem: wędka 
papierze, wynosi 40 rA. trzymana małymi rączkami

drgnęła, można ciągnąć. 
Jest! Jakiś samolocik, innym 
razem lalka, książeczka z 
obrazkami. Można więc iść 
dalej. To „dalej“ nosi naz­
wę gabinetu bajek. Uchyla­
my drzwi — powiało tajem­
niczością. Pali się jakieś ni­
kle światełko, okna są przy-j 
słonięte, pełno zielonych' 
drzewek i kwiatów. Kilka) 
krzesełek na których siedzą j

GDZIEŚ)
I KIEDY £>

TEATRY
GDANSK — teatry nieczynne.
GDYNIA — Dramatyczny —

Koncert symfonicznv — g 19.80.
KINA

wg inform. Okr. Zarządu Kin 
w Gdańsku

GDANSK — „Leningrad" —
„Elżbieta — Joanna — Llzystra 
ta“ od 1. 18 franc. - włos. — g.
14, 16, 18, 20. „Kameralne“
„Spotkanie w Warszawie" od 1.
7 — polsko-radziec. — g. 16.30,
17.30 i 19.30. WRZESZCZ —
„ZMP-owiec“ — „Widma opu­
szczają wzgórza“ od 1. 7 —
radź. — g. 3 6, 18 i 20. „Bajka“
— „Upiór na sprzedaż“ od 1. 14
— ang. — g. 18, 18 1 20. NOWY 
PORT — „1 Maja“ — „Niebez­
pieczne ścieżki" od I. 12 — radź.
— g. 16, 18 i 20. OLIWA — „Del 
ńn“ — „Błękitny krzyż" od 1.
7 — polski — g. 16, 18 1 20,

GDYNIA — „Warszawa" —
„Przed potopem" od 1. 16 franc.
— g. 16.30 i 19.30. „Atlan­
tic“ — „Borys Godunow“ od 1.
14 — radź. — g. *16, 18.15 120.30.
„Goplana“ — „Biała grzywa" od 
1. J — g. 16, 18 i 20. GRA­
BÓWEK — „Fala“ — „Trzy 
starty" od 1. 7 — polski —
g. 16, 18 1 20. CHYLONIA —
„Promień“ — „Hamlet“ od 1. 16
— ang. — g. 16 i 19. ORŁOWO
„.Neptun“ — „Konwój dr M“ 
od 1 14 — ług — g 18 i 20
R UMIA — „Aurora“ — „Trzy A w ^niu 8 bm- 0 S°dz 
starty" od 1. 7 — polski — g j świetlicy koła PZF w Gdyni w 
19. OBŁUŻE — „Związkowiec“; gmachu Poczty Głównej przy
— „Achtung Banditen" od 1. nlä1- 10 L"teP Wejście od ulicy
— włoski - g. 19.30. |Zygmunta Augusta) odbędzie sie lła aicuz-cł

SOPOT — Polonii“— rr.n _' uroczyste zakończenie II wysta- , , , . ^ i r tf 1
do domu . odTv „»iTh ? , "J , «'«Misty,™,) ...a,, zasłuchane dzieci Myślami

gdańskiego PZI oraz rozdanie i są oaleko, daleko — tam 
dyplomów i nagród. |z Jasiem i Małgosią i sie-

Wystawcy i członkowie PZF rolką Marysią. W ten zakię 
proszeni są o liczne i punktual­
ne przybycie. Po rozdaniu na-

wróżka z prawdziwego zda­
rzenia. Nie przyglądajmy 
się zbytnio jej twarzy, bo

sy i zburzyć sobie gmach 
dziecięcych złudzeń? Cicho... 
Nie przeszkadzajmy im, 
wyjdźmy stąd. Te drzwi tak 
głośno skrzypnęły ale na 
szczęście nikt tego nie sły­
szał ani nie spostrzegł na­
szej obecności.

Ta sala jest większa od in 
nych. Na jej drzwiach — tab­
liczka mówiąca, że można zo-

którzy do 8 bm. tam bę­
dą, pozostanie dziecięca 
wdzięczność dla organiza­
torów choinki, ludzi, o któ 
rych istnieniu może i nie 
wiedzą, ale tak po swoje­
mu uosabiają z brodatą 
postacią Dziadka Mroza.

E. U.

MIGAWKI
Wy&nue/Za

Coś dla... przeżuwaczy
Wystałem się w delikate­

sowej kolejce i kupiłem kil 
ka dni temu kilo poma­
rańcz. Na opakowaniu od­
czytałem pięknie brzmiący 
napis „Florida“. Smak po-

Wkrótce
id kinach trójmiasta
zobaczymy

Wkrótce, to znaczy jesz­
cze w tym miesiącu lub w 
pierwszych dniach lutego 
ujrzymy kilkanaście intere­
sujących filmów produkcji 
polskiej i obcej.

Niektóre z omawianych o- 
brazów pojawiały się już na 
krótko w różnych kinach

baczyć film. Ten 
kaczki plotkarki, 
niebieskiego liska., czy niepo­
słusznego kotka. I pośmiać się 
można i czasami nawet dech za 
piera z emocji, ale najważniej­
sze — bajki sa pouczające i 
morałem: że chytrość nie po­
płaca, ie trzeba być zawsze po­
słusznym i grzecznym.

Zbliżamy się do końca nasze] 
wędrówki.

T ESZCZE TYLKO jedno, 
** bardzo ważne. Dziadek 
Mróz wręcza podarki. Są róż 
ne, ale najczęściej odpowia 
dające najskrytszym marze­
niom o nowym traktorze, o 
„śpiącej" lalce, książecz­
kach. I słodycze są także, bo 
tych nigdy nie jest za wiele. 
Są i życzenia, które zawsze 
mile przyjmujemy. I... ko­
niec baśni. Trzeba zajączko­
wi oddać czapkę, w szatni 

numerek i wrócić do do­
mu, taszcząc pod pachą po­
darunek i cały ładunek nie-, 
zapomnianych wrażeń.

A w nocy niejednej Zosi, 
Kaziowi i Jankowi przyśni 
się Dziadek Mróz i wróżka. 
Może nawet nie wszyscy oni 
zdają sobie sprawę z tego. 
że tę noworoczną choinkę 
zgotował im Młodzieżowy 
Dom Kultury przy ul. H. 
Sawickiej we Wrzeszczu.

Ale wśród tych dwóch 
tysięcy malców, którzy już 
byli w MDK, i tych na­
stępnych dwóch tysięcy,

dziejach*trójmiasta, inne weszły na 
przygodach ekrany w ostatnich dniach, 

większość zaś zobaczymy już 
za kilka dni.

Uwaga,
filateliści!

18 w

Bałtyk“ — „Irena 
g. 15.30, 17.30

16, 18 i 20 
do domu"
19.30.

WYSTAWY
Nowy Port — Morski Dom 

Kultury — wystawa amatorska.
Wystawa produkcyjna — pt. 

„Port gdański wykonał plan 
6-letni — od g. 10—20-tej. 

MUZEA
Muzeum Marynarki Wojennej.

Gdynia — Bulwar Szwedzki — 
wystawa o bitwie ołiwskie] — 
otwarte codziennie (prócz po­
niedziałków) w godz od 10 
do 15. W niedziele i święta od 
godz. 10 do 17.

Pomorskie w Gdańsku codzien 
nie (z wyjątkiem poniedział­
ków) od 10—15, w niedzielę od 
10—13.

DYŻURY APTEK 
od dnia 7. I. do 13. I. 1956 r.

vjDANsK — Apteka Nr l ul. 
Świerczewskiego 32. WRZESZCZ
— Apteka Nr 7 — ul. Grun 
waldzka 83. NOWY PORT — 
Apteka Nr 4 — ul. Ołiwsfta 83/4
— stały dyżur nocny. OLIWA
— Apteka Nr 53 — ul. Leśna 1. 
SOPOT — Apteka Nr 12 — ul. 
Stalina 791. GDYNIA — Apte­
ka Nr 13 — ui. Starowiejska 34. 
ORŁOWO — ul. Boh. Stalingra 
du 65 — stały dyżur nocny. 
OBŁUŻE — Apteka Nr S - 
ul. Bednarska 11 — stały dy­
żur nocny.

Ostry dyżur w zakresie chi­
rurgii pełni: I Klinika Chirurr
giczna Akademii Medycznej w 
Gdańsku.

Pogotowie Ratunkowe w Gdań 
sku — telefony: Centrala —
322-65 do 7 — Biuro wezwań: 
410-00, 340-34, 347-31.

gród — wspólna kawa.

ty świat wprowadza je ta­
jemnicza wróżka, siedząca 
przy stoliku, a ubrana jak

„Zagubiony
elf”

Na scenie Państwowego 
Teatru Lalek ive Wrzesz­
czu, już w najbliższych 
dniach będziemy oglądali 
interesującą bajkę AN­
DERSENA ./Zagubio­
ny ELF‘‘ (Celineczka). 
Reżyserem przedstawie- 
nia jest OLGA TOT- 
WEN, scenografię opra­
cowała EWA TOT W EN.

Kinematografię krajową 
prezentować będą dfwie po­
zycje — dokumentalny śred- 
niometrażowy barwny repor 
taż z V Festiwalu Młodzie­
ży i Studentów, zrealizowa­
ny wspólnie przez filmow­
ców polskich i radzieckich 
pt. „Spotkanie w Warsza­
wie“, oraz również koloro­
wy film fabularny „Podhale 
w ogniu", osnuty na tle po­
wstania chłopów ziemi czor­
sztyńskiej i nowotarskiej 
pod wodzą Kostni Napier- 
skiego (reżyseria Jana Ba­
torego i Henryka Hecbt- 
kopfa).

Wśród nowych filmów radziec 
kich, wchodzących na nasze e- 
krany, ujrzymy „BORYSA GO­
DUNOWA11 — barwny film re­
żyserii W. Strojewa, stworzony 
na podstawie Słynnej opery Mus 
sorgskiego. Zespół aktorski sta­
nowią artyści Moskiewskiego 
Teatru Wielkiego. W roli głów­
nej występuje ALEKSANDER 
PIROGOWI. Śmiałej wyprawie 
grupy radzieckich alpinistów po 
święcony jest sensacyjny film 
pt. „WIDMA OPUSZCZAJĄ 
SZCZYTY“ rei. S. Kierworkowa 
1 E. Karamiana. Trzecią pozy­
cją jest film dla młodzieży pt. 
„PSOTNICY", będący adaptacją 
książki Nosowa „WITIA MALE­
JE W W SZKOLE I W DOMU“. 
Ostatnim wreszcie nowym fil­
mem radzieckim będzie „UPA 
DEK EMIRATU“ reż. Basowa i 
Faizilewa, opowiadający o wal­
kach wyzwoleńczych wT 1919 ro­
ku ludu Suchary,' tej „gwiazdy 
Wschodu", której 3 miliony mie 
szkańców jęczało pod władzą 
emira.

Duże zainteresowanie wzbu 
dzi niewątpliwie film zna­
nego reżysera NRD W. 
Staudte pt. MORDERCY SA 
WŚRÓD NAS“, Porusza on 
zagadnienia odpowiedzialno­
ści za zbrodnie wojenne i 
mimo iż od jego powstania 
upłynęło 3 iat, nie stracił 
swej wymowy politycznej, a

tym bardziej wysokiej war­
tości artystycznej. Wśród 
wykonawców na czoło wy­
suwa się odtwórca jednej z 
głównych ról — Hildegard- 
nef.

O nieludzkich warunkach 
życia bezrobotnych w powo­
jennej Japonii onowie nam 
film reż. Tadaszi Imai pt. 
„A jednak żyjemy“. Ta peł-

marańcz znam, ale tym ra* 
zem, niestety... Nie poczu«, 
łem aromatu, nie zasmako­
wałem soku. Jadłem za to 
miąż tak włóknisty, że trze 
ba chyba należeć do gatun* 
ku „przeżuwaczy“, aby ta­
kie pomarańcze mogły sma 
kować.

CZY TYLKO JA TAK 
WPADŁEM, CZY CAŁY 
TRANSPORT JEST W 
TAK FATALNYM GA­
TUNKU? JA W KAŻDYM 
RAZIE KUPUJĘ TE­
RAZ... JABŁKA.

(KR)

O tym warto
wiedzieć

POSIEDZENIE LEKARZY
10 bm, (wtorek) o godz. 18,30 

w sali wykładowej im. LLP.y-
na głębokiego humanizmu!dygifra(ii Klimka Ghlrurgicz-
nnowieśó zrealizowano nrzp/ na AMG) odb(?dzle się Posiedzę opowieść, zrealizowana przez me naukowe ptl. w czasie uo-
grupę postępowych twórców 
japońskich, przepojona jest 
wiarą w człowieka i nadej­
ście czasów sprawicdiiiwośći
społecznej. 4

Film produkcji francusko - 
Włoskiej pt. „CUD ZDARZA 
SIĘ RAZ“ reż, Yves Allegret 
ukazuje życie dwojga młodych 
łudzi — Francuza i Włoszki, któ 
rych szczęście osobiste niszczy 
wojna. W rolach głównych uj­
rzymy znanych aktorów — 
Włoszkę ALIDĘ VALLI oraz 
Francuza — JEAN MARAIS.

Oprócz oglądanego już przez 
publiczność filmu francuskiego 
„BIAŁA GRZYWA", będącego 
poetycką opowieścią o przyjaź­
ni małego chłopca i półdzikie­
go konia, zobaczymy jeszcze w 
tych dniach „CZERWONĄ O- 
BERZĘ" reż. Claude Autant 
Lara ze słynnym Fernandelem. 
Jest to ostra, mocno narysowa­
na satyra na drobnomieszczań- 
skie społeczeństwo, żyjące w 
kulcie pieniądza, w samolub- 
stwie i obżarstwie.

Historycznym wydarzeniom wy 
zwolcnia przez Armię Radziecką 
stolicy Węgier poświęcony jest 
doskonały film węgierski nt. 
„WIOSNA BUDAPESZTEŃ­
SKA“, reż. F. Mariassy.

Z życiem jednego z naj­
wybitniejszych mclarzy świa 
ta zapozna nas film pro­
dukcji angielskiej pt. „Dama 
z portretu“, noszący również 
kiedyś tytuł „Rembrandt“. 
Główną rolę kreuje tu wiel­
ki tragik angielski Charles 
Laughton; reżyseruje Alek­
sander Korda.

Najmłodsi wreszcie nasi 
widzowie ujrzą sfilmowaną 
bajkę S. Michałkowa „Biały 
króliczek“ reżyserii Sun 
Wej-szi. W filmie tym, pro 
dukcji chińskiej, występuje 
dramatyczny zespól dziecię­
cy. (zet)

nie naukowe PTL. W czasie po­
kazów klinicznych Z. Walczyń­
ski z I Kliniki Pediatrycznej 
AMG i Cz. Radzikowski z Zakł. 
Anatomii Patologicznej AMG 
omówią „Zapalenie opon mózgo 
wo - rdzeniowych u niemowlę­
cia, wywołane przez Salmonella 
Dublin“, s. Sokół, T. Starościak 
z II Kliniki Chirurgicznej AMG, 
A. Jugowska z Zakładu Radio­
logii AMG i Boj z Zakładu A- 
natomii Patologicznej AMG — 
„Z każuistyki guzów płuc“.

Prelekcje pt. „Co mi dał po­
byt
czyli

Związku Radzieckim, 
sprawie pewnych . błę­

dów" — wygłosi Z. Majewska,

iłnkieła błyskawiczna
»Dziennika Bałtyckiego«

CZY JESTES ZA, CZY PRZECIW:
1. zwiększeniu w nowym Kodeksie Karnym wymiaru kary 

za wybryki chuligańskie

a) w miejscach publicznych , i « ( i i i • •

b) w domu iiiit, •iiitiii

2. zwiększeniu wymiaru kar administracyjnych w sprawach

prowadzonych przez kolegia orzekające . . . , , ,

3. gumowej pałce w ręku milicjanta dla walki z chuligań­

stwem

4. obowiązkowi udzielania przez społeczeństwo pomocy in­

terweniującemu milicjantowi . ■ , • < • « , ,

• • i i » * i i * * i
.................................................... ł t « ł I , I

(imię i nazwisko)

• fitit. ... . 1111.1
(zawód)

■ i i i i i • i * . i t i t i • i >
(miejsce zamieszkania)

Fot. Feiste

Poznajemy
zabytki
Gdańska
Miłośników zabytków Gdań 

ska PTTK zaprasza w dniu 
8 bm. na wycieczkę pieszą 
po Gdańsku. Zbiórka przed 
dworcem głównym o godz. 
10 .Wycieczka będzie trwała 
około 3 godzin. Natomiast 
sympatycy muzyki organo­
wej spotkają się w Oliwie 
przed dworcem o godz. 14-

Koszt wycieczki pieszej po 
Gdańsku i wycieczki w Oli­
wie wynosi po 5 zł od osoby. 
Zapisy przyjmują wszystkie 
placówki PTTK „Trójmia-j 
sto” vv dniu 7 bm.

Prośba
maleńka taka

„Nie loszystko złoto, co się 
świeci“ — twierdzi przysło­
wie, wyraz mądrości ludu. 1 
rzeczywiście — jest piękna, 
okazała Złota Brama, oixisa- 
na belkami rusztovutn, o któ-. 
re przechodnie obijają sobie 
boki, głowy i ręce.

Bo pomyślcie: codziennie
rano (a poranki są jeszcze 
ciemne) i późnym popołud­
niem czy wieczorem w wą- 
ziuteńki, metrowej szeroko­
ści chodnik pod sklepieniami 
bramy wtłacza . ię fala lu­
dzi, śpieszących do pracy lub 
do domu.

Przejście jest. wąskie, więo 
ścisk, tłok, co; śmielsi scho­
dzą na jezdnię, ale iu też o 
wypadek nie Trudno. A 
wszystko to odbywa się w 
gęstej ciemności,' bo ani jed­
na żarówka (mimo że prze- 
wody elektryczne biegną tuż) 
nie rozprasza panujących ta 
mroków.

A gdyby tak parę metrów 
przewodu, jakąś oprawkę, ża 
rówkę omotać odrobiną do­
brej woli •— proszę Zakładu 
Sieci Elektrycznej — i roz- 
jasnU ciemności pod .bramą? 
Nami nie wyobrażacie solne, 
ile by z tego radości prze 
chodniów (i niezadowolenia 
chuliganów) było. ■

(Na podstawie Icoresp.
J. Klapa cżti— Sa)

P.S. Do MZBM taka sama 
świetlna“ prośba: chodzi o

sień przy ul. .'Garbaty 5 — 
„bar samoobsługowy“ przy­
godnych pijaków.

Wojtuś i Kajtuś

i. — Wiesz co, Kajtku, piesku! 
kochany? To nasze boisko trze-j tu zrobić 
ba koniecznie ogrodzić, bo nam j już wierni 

! je krowy wciąż rozdeptują i zaj 
nieczyszczają,,.

Ba, ale czym? Z czego by} 3.
ogrodzenie?... Aha,

Koledzy! Musimy ogro-iznowu zacząć zbierać złom.
dzić nasze boisko siatką drucia-1 Rozumiecie?
ną, bo inaczej nie będziemy! 4. A po kilku miesiącach kro- 
mieli gdzie grać... Trzeba więcjwy były bardzo rozczarowane...
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SMiÄSOt zmeM
13 godzin dziennie

Stu ludzi, dojeżdżających 
codziennie do pracy w Gdań 
sku ze Starogardu, Swaroży­
na i innych miejscowości, do 
których pociągi odchodzą z 
Tczewa, skazuje się na przy­
musowe dwu i półgodzinne 
siedzenie na dworcu w Tcze 
wie. Któż to karze nas tak 
surowo? Niestety, dyżurni 
ruchu stacji Gdańsk i stacji 
Tczew- Dlaczego? Dlatego, 
że pociąg, planowo odcho­
dzący z Gdańska do Tczewa 
o godz. 15.27, często - gęsto 
odchodzi z 10 i 20-minuto- 
wym opóźnieniem, a nie każ 
dy z dyżurnych ruchu na 
stacji Tczew jest na tyle hu­
manitarny, by zaczekać na 
ten opóźniony pociąg... W 
konsekwencji w Tczewie nie

zastajemy już pociągu, odcho 
dzącego w kierunku Staro­
gardu o godz. 16.30...

Zdarzyło się tak w dniu 
30 listopada i ponownie w

na fali 230 m 
SOBOTA — 7. I. 195G r.

6.30 — DZIENNIK. 6.40 — Mu­
zyka rozr. 7.10 — Melodie lu-, 
dowe różnych narodów. 7.45 — 
Utwory na ork. dętą. 8.00 — 
Wiad. 8.06 — Piosenki różnych 
narodów. 8.30 — Wiad. 8.36 — 
Utwory skrzypcowe komp. poi-. 
Bkich. 9.00 — Przerwa lok. 11.55
— Serwis CZRM dla rybaków — 
lok. 11.57 — Sygnał czasu. 12.04
— Wiad. 12.1Ö — PRZEGLĄD 
PRASY. 12.15 — Muzyka rozr. 
12.30 — Program i komunikaty 
lok. 12.35 — Program dnia. 12.40
— Aud. dla dzieci. 13.02 — Z
całego świata. 14.00 — Wiad.
14.05 — Informacje, 14.09 — Stan 
wód. 14.10 — Pieśni P. Czajkow 
skiego. 14.30 — Polskie nabra­
nia na płytach „Muza". 15.05 — 
Utwory fortep. I, Paderewskie­
go. 15.25 — Koncert mandolini- 
stów. 16.00 — Telefoniczny kon­
cert życzeń — lok. 17.00 — Aud. 
dla dzieci. 17.30 — „Od Gdań­
ska do Szczecina“ — tygodnik 
dźwiękowy. 18.05 — Aud. mor­
ska — lok. 18.15 — Wiad. 18.20
— Aud. aktualna. 18.35 — Muzy­
ka pop. 19.00 — Muzyka i akt. 
19.25 — Zagadka literacka. 19.55
— Nowości muzyki rozr.. 20.30
—- „Przy sobocie po robocie“. 
22.10 — „Dla każdego coś miłe­
go“'. 23.05 — Pozdrowienia z kra 
ju rodzinnego — lok. 23.50 — 
OST. WIAD. 24.00 — Muzyka
taneczna. 3.00 — Hymn i koniec 
aud.

[*$P0HTs$t>0&T®$P01lT*
Wybieramy 10 najlepszych sportowców Wybrzeża

Gimnastyka zdobywa Wybrzeże
Ćwiczenia gimnastyczne są i jest m. in. dobre przygoto-

najpopułarniejszą formą ćwi wanje cdrnnastvczne) czeń fizycznych. Gimnasty-i wanie gimnastyczne;.
kujemy się codziennie rano Wynikałoby z tego, Że gim
przy głośnikach radiowych!___ , , . , . 7. ’ „ „„
(mgr Hoffman łudzi się na-! n^styka może byc (i w za_a- 
wet, że jego głos zrywa z łó| dzie jest np. w CSR) najbar- 
żek miliony ludzi w całym!dziej masową dyscypliną spor

rt o rirei ło Ir n t n ! .. __kraju,
Jest).

szkoda, że tak nie

dniu 30 grudnia. Czy tylko 
w tych dniach pociąg z 
Gdańska spóźnia się? Nic po 
dobnego, spóźnia się bardzo 
często, ale pociąg do Staro­
gardu czeka! Jestem tak prze 
rażony tą dziwną regularno 
ścią, że 30 stycznia chyba w 
ogóle nie pojadę do pracy 
No, bo proszę sobie wyobra­
zić: my ze Starogardu do 
pracy wyjeżdżamy już o go­
dzinie 4.30 i wracamy na 
ogół (gdy z pociągiem wszyst 
ko jest w porządku) około 
godz- 17, czyli jesteśmy poza 
domem około 13 godzin dzień 
nie.

Nie jest to wygodne, ale 
jakoś wytrzymać można. W 
żadnym jednak wypadku nie 
godzimy się na dalsze dwu 
i półgodzinne bezsensowne 
przebywanie poza domem 1 
to z winy pracowników ko­
lejowych, którzy bezdusznie 
podchodzą do naszych po­
trzeb.

H. Sawicki 
Starogard Gd.

ÜfrttA'&üdREMmi
Inż. E. G. — Choć korekta na­

sza nie jest wolna od błędów 
(ach, któż Ich nie popełnia!) — 
tym razem jednak nie macie 
racji. Prawidłowo pisze się bo­
wiem „konsumpcja“, choć cza­
sownik brzmi „konsumować“. 
Prosimy sprawdzić w słowniku 
ortograficznym St. Jodłowskie­
go i W. Taszyckiego (str. 321), 
wyd. IV, r. 1955.

Gimnastykuje się młodzież 
w szkołach na lekcjach wy­
chowania fizycznego (źle tyl­
ko, że lekcje te są nudne i 
młodzież woli kopać piłkę). 
Gimnastykują się ludzie pra 
cy w fabrykach i urzędach, 
traktując ćwiczenia gimna­
styczne jako środek zapobie­
gający w powstawaniu cho-

tu. Na usportowionym Wy­
brzeżu powinna więc także 
zajmować jedno z czołowych 
miejsc. A jednak tak nie jest.

W WKKF jest na przykład 
zarejestrowanych przeszło 
2.600 szachistów i około 500 
gimnastyków'. Czy jest to 
bardzo źle? Nie, ponieważ w 
latach porzednich było jesz­
cze gorzej.

O poważnym rozwoju

rób zawodowych (niestety, w roku 1955 obSerwujemy 
jeszcze nie u nas). Ćwiczenia p0Stęp w rozwoju gimnasty- 
gdmnastyczne uprawiają spor ki sportovvej na Wybrzeżu, 
towcy wszystkich dyscyplin j zrzeszenia sportowe Zryw, 
sportu w czasie rozgrzewki j Sparta> Azs Flota Gwardia,
przed zasadniczym trenin­
giem (ci już nareszcie zrozu­
mieli, że podstawą sukcesów

D

Radio
serwis

kawowy
piłkę
moiesz

wygrać

jeżeli:
nadeślesz do dnia 
21 bm. na adres 
działu sportowego 
redakcji „Dzienni 
ka Bałtyckiego“ 
wypełniony kupon 
Konkursu-Płebis- 

cytu „Wybieramy 
10 najlepszych 
sportowców Wy­
brzeża w 1955 r.“.

&

Stal i LZS coraz więcej uwa 
gi poświęcają swoim sekcjom 
gimnastycznym. I mamy już 
tego wyniki. Nasze gimna­
sty czki i gimnastycy odgry­
wają już pewną rolę w gim­
nastyce krajowej.

Nie możemy jeszcze zmie­
rzyć się z gimnastykami Sląs 
ka czy Krakowa, jednak 
wśród województw północ­
nych zajęliśmy czołową po­
zycję. Rozegrane ostatnio to­
warzyskie zawody pomiędzy 
reprezentantami Bydgoszczy 
i Gdańska zakończyły się 
dzięki przekonywającej prze 
wadze kobiet zasłużonym 
zwycięstwem naszej drużyny.

Gimnastyczki Gdańska od­
noszą także sukcesy w zawo­
dach ogólnopolskich. W ostat 
nich mistrzostwach Polski za 
wodniczka AZS Daniela De- 
górska zdobyła tytuł mi­
strzowski w klasie I, a gim­
nastyczki gdańskiego Zrywu, 
szkolone przez trenera Orłów 
skiego, tworzą trzon reprezen 
tacji krajowej tego zrzesze­
nia. Dużym sukcesem posz­
czycić się mogą młodzi gim­
nastycy TWF. Zwyciężyli oni

w trójmeczu TWF Szczecin j Wójcik (Sparta) i Kazimierz
— Stalinogród — Gdańsk. ! Babiarz (AZS) w klasie III.

Cieszy nas szczególnie fakt,
że z gimnastyką wreszcie wy

... , „ ruszyliśmy na wieś. W Owi-oraz wzroście poziomu czo , .. .. ■ j - i dzu, Oso wie Pruszczu, icze-łowki może świadczyć m.! ’
in. masowy udział (przesz­
ło 130 zawodników) w gim
nastycznych mistrzostwach 
Wybrzeża oraz dość wyso­
ki poziom ćwiczeń we 
wszystkich klasach.
W klasie mistrzowskiej ty 

tuły mistrzów na rok 1955 
zdobyli zawodnicy Gwardii
Maria Tarnowska i Jan Jan­
kiewicz. W klasie I wśród 
kobiet bezkonkurencyjną by 
la Daniela Degórska (AZS), 
a wśród mężczyzn Mieczy­
sław Sądecki (Sparta). Ewa 
Nowacka (Zryw) i Stan’slaw

I pod kierunkiem trenera ko­
lor dynater a Rost owski ego
j pierwsze zastępy wiejskich 
1 gimnastyków.

Piękna dyscyplina sportu, 
jaką jest bezsprzecznie gim­
nastyka, mimo, że dotychczas 
jeszcze zaliczana ao nieatrak 
cyjnych i niedochodowych 
(oczywiście w porównaniu z 
piłką nożną i boksem), zys­
kuje z każdym rokiem coraz 
więcej, zawodników.

Jest to zasługą nie atmos­
fery, jaka otacza tę dyscypii-

Grabowski (Gwardia) zwycię i nę, lecz wytrwałej, pełnej 
żyli w klasie II, a Teresa j poświęcenia pracy działaczy

i trenerów gimnastyki, 
wśród których na wyróżnie­
nie zasługują: Orłowski (tre­
nujący gimnastyków Zrywu 
i Gwardii), Kuśmidrowicz 
(AZS), Kozłowski (Sparta),

Radomski (Flota), Bardziński 
5 Chałupniczak (Stal), Iiost- 
kowski (LZS) i Knapski 
(Sparta Gdynia). Im też 
przede wszystkim składamy 
życzenia owocnej i pełnej suk 
cesów pracy.

L. Stef.

Olimpijski hokej
w totalizatorze
PKOl

Amatorów popularnego 
,,totka‘‘ oczekują w okresie 
Zimowych Igrzysk Olimpij­
skich dodatkowe emocje, bo­
wiem Komisja Konkursów 
PKOl organizuje XIII z kolei 
konkurs na odgadnięcie wy­
ników zawodów sportowych. 
Tym razem trzeba będzie 
przewidzieć wyniki spotkań 
hokejowych, które rozegrane 
zostaną na turnieju w Corti- 
ne.

Konkurs obejmować będzie 
12 meczów. Zestawienie par 
zostanie pcdane do wiadomoś 
ci natychmiast po losowaniu 
turnieju, które przewidziane 
jest na 8 bm.

Rekord świata
Chromika
zatwierdzony

Międzynarodowa Federacja 
Lekkoatletyczna zatwierdziła os­
tatnio 32 rekordy świata, popra­
wione w uh. r. Wśród nich zna­
lazł się również rekord Chromi­
ka w biegu na 3.000 m z przesz­
kodami — 8:40,2, ustanowiony
we wrześniu w Budapeszcie. Za 
twierdzono również rekordy 
świata, ustanowione podczas II 
MISM w Warszawie: Kriwonoso 
wa w młocie — 64,34 i Strick­
land (Australia) na 100 m — 
U,3.

Poza tym na liście zatwierdzo 
nych rekordów znalazły się m. 
in. wyniki: Helda (USA) w osz­
czepie —• 81,75, Moensa (Belgia) 
na 800 m — 1:45,7 oraz 5 rekor­
dów Iharosa (Węgry) na 2 mile 
— 8:33,4, na 3 mile — 12:14,2, 
1.500 m — 3:40,8, 3.000 m —
7:55,6 i

lowalika
V/ slalomie 
W Grindelwald

W drugim dniu między na 
rodowych zawodów narciar­
skich kobiet w Grindelwald 
zaciętą walkę stoczyły czoło­
we zawodniczki świata w sla 
lomie-gigancie. Na starcie 
stanęło 75 zawodniczek z 15 
krajów. Polki Kowalska i 
Grocholska zajęły 12 i 13 miej 
see w jednakowym czasie 
2:03,8. Daniel była 30. Zwycię 
żyła Lanig (NRF) 1:59,5, 2. 
Minuzzo (Włochy) 2:00,0, 3.
Berthod (Szwajcaria) 2:00,5.

Redakcja- Gdańsk, 
Targ Drzewny 3/7 
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„CZYTELNI K‘“

Zamówienia 1 wpłaty na pre­
numeratę „Dziennika Bałtyc­
kiego“ przyjmują listonosze 
— Cena prenumeraty wynosi 
miesięcznie 5 zł. „Dziennik 
Bałtycki“ można nabyć we 
wszystkich punktach sprze­
daży dzienników i czasopism 
Druk. Gdańskie Zakł. Graf 

Gdańsk
Zam. 34—W-7-2507

FACHOWCY P0SZUK1WAIV1
Technika - mechanika z praktyką warsztatową 
przyjmiemy do pracy w biurze konstrukcyjnym 
przy Zakładach Remontu Maszyn Budowlanych 
Nr 8 Gdańsk, Siennicka 30/40, oraz inżyniera lub 
technika - mechanika o długoletniej pracy war­
sztatowej ze znajomością normowania na stano­
wisko kier. normowania i płacy. 87-K

OGŁOSZĘH1A OSOBIE
LOKALE

POKÖJ z używalnością ku 
chni we Wrzeszczu zamie­
nię na podobne lub kawa­
lerkę. Oferty Biuro Ogło­
szeń „Prasa“ Gdańsk pod 
„90“. 90-G

DWA pokoje z kuchnią sa 
modzielne, słoneczne, o- 
gród, we Wrzeszczu — za­
mienię na duży pokój (oko 
ło 30 m kw.) z kuchnią, ła­
zienką, samodzielne na trą 
sie Gdańsk — Gdynia. — 
Zgłoszenia tel. 411-85. Jur­
kiewicz, godz. 7—9. 92-G

KOMFORTOWE czteropoko 
jowe mieszkanie zamienię 
na 3 pokoje i pokój z ku­
chnią lub pięciopokojowe, 
ewentualnie trzypokojowe 
mieszkanie zamienię na ró 
wnorzędne w centrum. — 
Wrzeszcz, Saperów li/l.

97-G

ZAMIENIĘ 2 pokoje z ku­
chnią we Wrzeszczu na 3 
pokoje z kuchnią. Warunki 
do omówienia. Wiadomość: 
Wrzeszcz, Kon. Wallenroda 
15 m. 2, godz. 13,30—14,30 i 
wieczorem od 19. 21-G

ZAMIENIĘ dwa pokoje z 
kuchnią w centrum Wrze­
szcza — na cztery lub trzy 
pokoje w centrum Wrzesz 
cza. Warunki do omówie­
nia. Wiadomość: Wrzeszcz, 
Waryńskiego 4—11, tel. 
412-66 lub służbowy 431-62. 
Dąbrowski. 19-G

ZAMIENIĘ dwa pokoje z 
kuchnią, willowe, z ogro­
dem w Żakowicach pod Ło 
dzią — na pokój z kuchnią 
w trójmieście. Dojazd do 
Łodzi koleją elektryczna, 
około 30 minut. Wiado­
mość: Sopot, Król. Jadwigi 
6, II p. 109-G

ZAMIENIĘ własność sześ- 
ciorodzinny domek z wol­
nym mieszkaniem i ogro­
dem w Fordonie, dogodną 
komunikacją do Bydgosz­
czy — na dwurodzinny do 
mek w okolicy trójmiasta. 
Oferty Brzeziński, Górki 
Wschodnie, p-ta Sobiesze- 
wo, koło Gdańska. 110-G

ZAMIENIĘ pokój z kuch­
nią, łazienką, przedpoko­
jem (możność trzymania in 
wentarza) — na dwa poko­
je z kuchnią lub równorzę 
dne w śródmieściu. Gdy­
nia, Olsztyńska 22 m. 2.

56-P

SAMODZIELNE trzypokojo 
we mieszkairie z wygoda­
mi w Sopocie — zamienię 
na dwupokojowe z wygoda 
mi. Poste restante Sopot, 
Maleszewska. 33-P

GEOLOG poszukuje poko­
ju sublokatorskiego na o- 
kres około pół roku, ume 
falowanego lub nie, w trój 
mieście. Oferty Biuro O- 
głoszeń „Prasa“ Gdańsk — 
pod „49“. 49-G

NAUKA

Do wspólnego pokoju! 
przyjmę sublokatorkę. No-j 
wy Port, Wąska 5 m. 5 —j 
(przy Oliwskiej 21). 113-G1

PRZYJMĘ na mieszkanie 
starszego inteligentnego 
mężczyznę. Gdańsk-Nowe 
Ujeścisko. Środkowa 4.

116-G

DOMEK jednorodzinny trzy 
pokojowy zamienię na mie 
szkanie dwupokojowe — 
ewent. jeden z kuchnią w 
trójmieście. Warunki do o- 
mówienia. Idealne warun­
ki dla hodowli zwierząt fu 
terkowych. Łeba, firma: 
„Łebianka“, tel. 18. 137-G

ZAMIENIĘ mieszkanie dwu 
pokojowe z wygodami w 
centrum Łodzi na 2 lub 3 
pokoje w trójmieście, chęt 
nie domek jednorodzinny 
z ogródkiem. Wiadomość: 
Łódź, Narutowicza 32—8. 
Żukowski. 130-G

Ś. f P.

Jaansz Rosiewicz
s. Henryka, lat 33, zmarł 
po długich i ciężkich cier 
Dieniaeh dnia 22. 12. 55 r. 
w sanatorium w Otwoc­
ku. Pogrzeb odbył się 
dn. 24. 12. 55 r„ o czym 
powiadamia znajomych
91-G RODZINA

2 POKOJE z kuchnią w 
Gdyni zamienię na trzy w 
Toruniu. Gdynia, Slaska 
51/57. 51-P

OBYWATELKA czechosło­
wacka poszukuje pokoju 
umeblowanego w Gdyni, z 
niekrępującym wejściem ! 
z używalnością wszelkich 
wygód. Zgłoszenia tel. 
50-10 lub 11-72. 52-P

DUŻY pokój z używalnoś­
cią kuchni i wszelkich wy­
gód w Gdyni, Wolności 1 
m. 7 — zamienię na duży 
pokój z kuchnią, samo­
dzielne w Chyloni i lub Ci 
sowie. Warunki do omówię 
nia. 54-P

3 POKOJE z kuchnią, ła­
zienką w Elblągu zamienię 
na mniejsze mieszkanie w 
Tczewie. Elbląg, Robotni­
cza 149/1. 59-P

GDAŃSKI Zakład Dosko­
nalenia Rzemiosła — Kur­
sy Kreśleń Technicznych 
w Gd.-Oliwie, Polanki 130 
przyjmują zapisy na kurs 
budowlany, metalowy, elek 
tryczny, kosztorysantów bu 
dowlanych i metalowych. 
Kancelaria czynna od godz. 
17—20 codziennie. 124-G

TANCÖW towarzyskich na 
karnawał — komplet roz­
poczynam 9 stycznia. Zapi 
sy Lendziona 15, koło dwór 
ca Wrzeszcz. Nowość: —
„Pasodoble“. 108-G

P H A C A

POMOC domowa potrzeb­
na, referencje konieczne. 
Orłowo, Boh. Stalingradu 
66—7. 58-P

POTRZEBNY od zaraz u- 
czeń kowalski. Bernard Ko 
bielą, mistrz kowalski, Boi 
szewo, pow. Wejherowo.

60-P

DOMEK jednorodzinny z 
ogrodem owocowym we 
Wrzeszczu, Oliwie lub So­
pocie — kupię. Oferty z 
dokładnym opisem i cena 
składać Biuro Ogłoszeń — 
„Prasa“ Gdańsk pod „133“ 

138-G

WILLĘ jednorodzinną porl 
Warszawą 1400 m kw. o 
grodu zamienię na podob 
ną w trójmieście. Oferty 
Biuro Ogłoszeń „Prasa“ 
Gdańsk pod „Krystyna“.

139-G

ZGUBY

JUSZKIEWICZ Luiza, So­
pot, Stalina 927, zgubiła 
leg. szkolną nr 073747. 35-P

BOROWSKI Władysław — 
Gdańsk - Holm 303, zgubił 
przepustkę stałą SG. 93-G

BURCZYK Władysław, O- 
liwa, Czyżewskiego ll — 
zgubił legitymację 5203 daw 
cy krwi. 118-G

ZGUBIONO zioty zegarek 
„Cima“ z bransoletką, wy 
chodząc z kina „Polonia“ 
Sopot, 3 bm., godz. 18. — 
Zwrot za nagrodą. Sopot, 
Skłodowskiej 4a, parter.

111-G

SZEWS Franciszek, Oliwa. 
Grottgera 14, zgubił indeks 
WSI. 138-G

WISŁA Helena, Sopot, Ja­
giełły 9, zgubiła indeks 683 
AMG. 131-G

SKWARŁO Andrzej, Gdy­
nia, Świętojańska 37, zgu­
bił przepustkę tymczasową 
SG- 129-G

POMOC domowa do leka­
rza potrzebna od zaraz — 
Sopot, Stalina 750, w godz. 
16—17. 34-P

POTRZEBNA pomoc docho 
dząca do dziecka. Sopot. 
Kościuszki 60—1. 53-G

POTRZEBNA gosposia do 
małżeństwa z dzieckiem 
od zaraz. Wiadomość: — 
Wrzeszcz, ul. Brzozowa, no 
we bloki, klatka C m. 5, II 
p.. godz. 17. 88-G

NIERUCHOMOŚCI

PILNIE sprzedam 1 morgę 
ziemi. Jadwiga Cymann, 
Rumia, ul. Dębogórska 76

DOMEK jednorodzinny z 
wolnym mieszkaniem w 
trójmieście — kupię. Zgło­
szenia poste restante So­
pot, LiDińska. 62-P

ZATORSKIEJ Jadwidze — 
Wrzeszcz, Kościuszki 73 — 
skradziono leg. nr 8602. 
_______________ 126-G

WERNER Bogusław -— 
Wrzeszcz, Żywiecka 4 — 
zgubił indeks AMG. 140-G

ROŻNE
JANA Barlikowsklego, No­
wy Port. Łowczyńskiego 6, 
za zniesławienie przepra­
sza Bruno Klein, Nowy 
Port, Łowczyńskiego 13.

122-G

PIESEK mały, żółty, przód 
biały, mieszaniec „Cia­
pek“' zginął 11 grudnia pod 
czas zamieci śnieżnej, oko 
lica Akademii Medycznej. 
Odprowadzić: Grabowska,
Gdańsk, Rokossowskiego 
42/4 (budynek Akademii). 
WYSOKA NAGRODA. Każ 
dą wiadomość wynagrodzę.

135-G

OSTRZEGAM przed kup­
nem skradzionego, radiood­
biornika „Blaupunkt“ — 
10-lampowego, dwugłośniko 
wego, skrzynka duża, ska­
la pośrodku z niebieską 
kulką. Znalazcy 3.000 na­
grody. Gdańsk, Sw. Woj­
ciech, Rzeczna 11. Bedyń- 
ska. 132-G

KUPNO

BAGAŻÓWKĘ kupię. Of er 
ty kierować: Pawłowski,
Czersk, Chojnicka 43. 41-P

MOTOCYKL 200 lub 250 
ccm — kupię. Wrzeszcz, 
Fahrenheita 2 m. 3. 36-G

WIĘKSZĄ ilość cegły roz­
biórkowej oraz dźwigary 
kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń „Prasa“ Gdańsk pod 
„94“. 94-G

SZAFĘ biblioteczną, w do­
brym stanie — kupię. 
Wrzeszcz, Al. Wojska Pol­
skiego 20/3, tel. 418-24. 96-G

KIOSK lub barak składa­
ny kupię. Gdańsk - Oru­
nia, Podmiejska 16/9. 100-G

STÖL, 4—6 krzeseł Bieder­
meier lub Chippendale — 
kupię. Tel. 53-37, godz. 17— 
22. 45 -P

MASZYNĘ do szycia pół- 
męską „Singer“ nową, lub 
prawie nową — kupię. Wia 
domość: Gdynia, tel. 42-47.

123-G

Zjednoczenie Robót 
Wiertniczych i Funda­

mentowych ZBM-5 
Gdynia, ul. Jana z Kolna 
13, OSTRZEGA PRZED 
KUPNEM ARYTMOME­
TRU marki Triumphator 
nr fahr. 137580, który zo­
stał skradziony. 39-K

Polskie Towarzystwo Stomatologiczne 
urządza

BAL STOMATOLOGÓW
w salach Grand Hotelu dnia 7. I’ br.

z tego powodu wstęp na sale: dancingową, mar­
murową, koncertową i bar 
wyłącznie za zaproszeniami.

Kawiarnia i sala werandowa dla gości nie biorą­
cych udziału w zabawie czynna normalnie

do godz. 24. 18-G

MOTOCYKL „Iż“ wzgł.j 
„BMW“ 350 z nożną prze-' 
kładnią biegów — kupię. 
Malbork. Kościuszki 15—3. 
Stefan Jurczak. 123-G

SPRZED A2
PIEC żelazny wyszamoto- 
wany — sprzedam. Gdy­
nia, Świętojańska 68 m 3.

55-P

WILCZKI alzackie cztero­
miesięczne (suki) — sprze­
dam. Gdynia 9, ul. Wąso­
wicza 14/1. 57-P

RADIO, motocykl „Mińsk'“ 
sprzedam. Gdańsk, 3 Majaj 
18—la. 66-G

100 m — 13:40,6. -------------------- ---------- I....

NOWĄ zagraniczną elektro 
pralkę, dwugłośnikowy
„Stern“', adapter z mikro- 
płytami, pięć silników 220 
V 300 W, radio liliput ame 
rykańskie, szwedzką elek- 
tremaszynkę do podnosze­
nia oczek, igły i końcówki 
— sprzedam. Gdynia, tel. 
11-59. 107-G

PIANINO czarne krzyżowe 
na płycie metalowej, west- 
falkę, oraz rowerek dzie­
cięcy — sprzedam. Gdy­
nia, ul. Tatrzańska 15. 49-P

RADIO „Syrenę“ lub
„Mińsk“ — sprzedam.
Gdańsk, Długa 77/78—11.

105-G

KROWĘ cielną, 7-letnia — 
sprzedam. Wrzeszcz, Kol­
berga 19. 114-G

NUTRIE hodowlane i kot- 
ne sprzedam. ORŁOWO, In 
żymierska 111, tel. 91-44.

134-G

MOTOCYKL z wózkiem 
750 cm sześć., w dobrym 
stanie sprzedam Tel. 416-35 

120-G

RADIO „Tungsram" 7-lam 
powe lub „Imperial“ — ta 
nio sprzedam. Wrzeszcz, 
Kościuszki 68 m. 7. 127-G

KREDENS dębowy, rzeź­
biony, w dobrym stanie — 
sprzedam. Gdańsk, Strzelec 
ka 8 m. 7. 89-G

PIEC Żelazn;/ szamotowy 
sprzedam. Oliwa, Wester­
platte 23 m. 5. 95-G
RADIO „AT“' 'ciemne — 
sprzedam. Orłowo, Wroc­
ławska 18/6. 98-G

SPRZEDAM okazyjnie pia 
nino krzyżowe. radio 
„Stern“ dwugłośnikowe i 
adapter czeski. Orunia, ul. 
Nowiny 59. 117-G

RADIO „Stern" klawiszo­
we, nowe, z gwarancją — 
sprzedam. Gdynia, 10 Lute 
go 25—3 (dzwonić 2 razy).

135-G

Ogłaszajcie się
w »Dzienniku Bałtyckim«

ZARZĄD PRZEDSIĘBIORSTWA 
MIEJSKIEGO HANDLU DETALICZNEGO 
Artyk. Włók Odzież, i Obuwiem w Gdańsku

zawiadamia, że

Biura Dyrekcji zostały przeniesione 
z ul. Chmielnej nr ii 102

na ni. Grunwaldzką nr 216 
w Gl-Wrzeszczu

35-K

oooooo

ZARZĄD PRZEDSIĘBIORSTWA 
MIEJSKIEGO HANDLU DETALICZNEGO 
Art. Włók,-Gdzież i Obuwiem w Gdańsku 

zawiadamia, że z przyczyn technicznych

Lisr&arJs Spris.Jaży Premiowanej
odbędzie się w dniu 8- I, 1956 r-, godz. 14-ta, 
w sklepie „GALLUX”, Gdańsk - Wrzeszcz, 

ul. Grunwaldzka 104/106.
_______ __ . _ 38-K_

COOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOOOOOOOObo
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1 Dyrekcja GZG-Śródmieście
o podaje do wiadomości miłośnikom muzyki koncertowej, że kawiar-
^ nia „Kameralna — z-akiad I kat., mieszcząca się w gmachu kina

g „Leningrad“ I p. urządza z dniem 7 stycznia br. koncerty życzeń —
Ś codziennie do godz. 18.

S Uczestnicy kawiarni, pragnący usłyszeć lub przesłać wskazanej
o przez siebie osobie wybrany utwór muzyczny, dokonują zamówie-
o nia, wpisując nazwę utworu na druczkach w-yłożonych w tym celu g
8 na stoliku. A zatem do zobaczenia na pierwszym koncercie życzeń $
| w dniu 7 stycznia br. w kawiarni „Kameralna", 40-K o
oooóoooooóooooooóooc-obooooooobbooooooooooooooooóoocooococoooooooooóot


